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Wspólna granica polsko-węgierska

Mimo ustępstw czeskich-na Rusi Podkarpackiej 
odbędzie się plebiscyt

PRAGA, 29. 10. (bel. wŁ) Na notę 
węgierską, .citrzymaną wczoraj, rząd 
jsediosłowacki odpow edzial niemal na­
tychmiast.

W odpowiedzi swej "wyraża on zgodę 
na poddanie arbitrażowi Włoch i Nie­
miec zagadnienia mniejszości węgier­
skiej w Czechosłowacji. Rząd czeski 
podkreśla, że przywiązuje wielkie ana- 
arenie do możliwie spiesznego uraguło- 
wam kwestii terytorialnej między obu

LEKARZ . DENTYSTA

l KwialkowsMiszBwska
przyjmuje

w BĘDZINIE
ul. MAŁACHOWSKIEGO 6, tel, 712-48

państwami.
Wobec tego rząd craeski proponuje, 

aby oba rządy zwróciły się w ciągu 24 
godzin do Niemiec i Wioch z prośbą o 
arbitraż.

Dalej rząd czeski zaznacza, że nile po-

Porozumienie w Rzymie
w sprawie granicy polsko-węgierskiej

RZYM, 29.10. (tel. wtł.) W kołach 
półofcjalnych oświadczają, że w roz­
mowach między Ribbentropem o mini­
strem Ciano osiągnięte zostało porozu­
mienie w kwestij Rusi Podkarpackiej.

Zarówno Włochy jak i Niemcy uzna-
ły konieczność przeprowadzenia na Ru­
si plebiscytu. Decyzlja ta interpretowa-

dzieła zapatrywania Węgier jakoby już I 
istniała zgoda co do pewnych terytoriów | 
i proponuje, aby również tę kwestię 
rozstrzygnął arbitraż.

Jeżeli chodzi o zagadndem;e okupacji 
pewnych terytoriów, rząd czeski iwyra-

na jest tutaj jako przesądzenie kwestii 
przysabości Rusi na korzyść Węgier.

Jak słychać, wysłana ma być do 
Czechosłowacji wspólna nota włosko- 
niemiecka dotycząca możliwości ustano­
wienia wspólnej granicy między Wę-
grami a Polską.

I ża nadzieję, że sprawa ta zostanie mo­
żliwie szybko rozstrzygnięta .przez o- 
rzeczeme arbitrażowe.

Pośpieszaną odpowiedź rządu czeskie­
go na notę węgierską i propozycję 
szybkiego oddania sporu -pod arbitraż 
tłumaczą w tutejszych kołach politycz­
nych tym, że rząd węgierek: jeszcze w 
dniu 27 bm. awirócił się do Niemiec tl 
Włoch z propozycją podjęcia arbitrażu.

B. lekarz kliniki wiedeńskiej i krakowskiej 
DR MED

Chalfon Daniel 
przyjmuje w chorobach wewnętrznych 

kobiecych i akuszerii
Sosnowiec, ul. SIENKIEWICZA 17-c.
10—12 i 3—7. Telef. 62-758.

Straż ogniowa nie zdała egzaminu

Najpiękniejsza dzielnica Marsylii w gruzach
BILANS STRASZNEGO POŻARU:
Szumowiny zrabowały kasy przedsiębiorstw przemysłowych

PARYŻ, 2.10. PAT. Bilans pożaru 
mairsylskiego okazuje się znacznie wię- 
ksiy niż przypuszczano. Do soboty po 
południu zarejestrowano już 64 ofiary, 
^sta ta z każdą godziną się po-więkaza, 
dopiero bowiem w goi dżinach popołud­
niowych strażacy i wojsko mogli wkro- 
°zyć ®a teren zniszczonych budynków, 
do których uniemożliwiały dotychczas 
dostęp ogień i dym. Straty pieniężne 
«azają ma setki milionów franków.

Większe może od strat materialnych 
jednak straty moralne. Pożar mar- 

sylski ujawnili opinii publicznej całko- 
wite niedołęstwa władz miejskich, któ- 
rJTn ipowieracina była ochrona miast i 
organizacja walki z pożarem.

Dzienniki w korespondencjach z 
Marsyh; domagają się sanikcyj praeci- 

socjalistycznym władzom móej- 
oraz władzom administracyjnym, 

'Wskato)ąc jednomyślnie na ska.ndalicr- 
ny brak wszelkich środków do walki z 
Pożarem.

Okazuje s:ę, że z chwilą wybuchu po- 
.Zapu .w wielkich magazynach ,,Nouvel- 
^^alsries:‘ natychmiast zawiadomio-

IRENA I KAZIMIERZ
RAJCZYKOWIE

4926

■no straż miejską, która przybyła na 
miejsce niezupełnie przygotowania. Stra 
żacy wobac pożaru, który z coraiz wię­
kszą siłą zaczął ogarniać poszczególne 
.piętra olbrzymiego bloku połączonych 
ze sobą zabudowań „Nosuyelles Galeries' 
ipostawili jedną tylko drabinę, sięgają-'

szumowiny z przedmieść Marsylii, któ­
re rzuciły się do plądrowania płoną­
cych hoteli i magazynów.

W ten sposób lioagrabiano wiele kas 
różnych towarzystw przemysłowych, 
mającyhic swe siedziby w wielkich, re- 
prezentacyjinjpch budynkach Bulwaru

ANDRZEJ” KOZAKIEWICZ
STUDENT PpŁITECHNIKI WARSZAWSKIEJ 

zmarł dni. 24 bm., przeżywszy lat 26.
Msza żałobna odprawiona będzie 1.XI o godzinie 9-tej w kościele 

w Nowym Sieleu, o czym zawiadamiają
4902 MATKA, SIOSTRA i BRAT.

cą do 2-go piętra i polewali wąskim 
strumieniem wody szalejący ogień.

W tym momencie w tłumie, który 
uświadomił sobie ntiebempeczeństwo, 
wynikające z rozpiętości klęski pożaru 
i znikimych środków,, jakie mu iprae- 
ciwstawiano, zaczęła powstawać panika

Tłum zgromadzony i obserwujący 
pożar ipoeząil wycofywać się i uciekać. 
Ogień z palących się magazynów zaczął 
przenosić się na wielkie 4 ■ 5-piętrowe 
hotele, znajdujące sdę w pobliżu. Stra­
żacy i tu odrażali suę bezradni, gdyż dra­
biny i sikawki sięgały tylko, do 2-go 
piętra. Wówczas ogarnęła tłum panika 
i pojawiły się okrzyki „W ten sposób 
cała Marsylia się spałi“

Tymczasem płonęła już cała dzielni­
ca.

W chwili najbardziej tragicznego na­
pięcia nadciągały na miejsce inożaru

Camnebieire, będącego, jak wiadomo, 
chlubą Marsylii.

Premier Daladier, który opuścił salę 
kongresu, osobiście przybył, aby kiero­
wać akcją ratowniczą. Wobec widicz- 
niych braków organizacji straży pożar­
nej w Marsylii, oraz niedostatecznej 
sprawności policji, zaalarmowano wszy­
stkie .oddziały straży oghowęj iw całej

Bidudńiowej Francji. Autobusami, po­
ciągami, specjalnie uruchomionymi, ko 
lej.no napływały w c ągu całego wieczo­
ra do Marsylii oddziały strażadkie, z 
Tulona, Lyonu, Valeruoe i innych ośrod­
ków miejskich.

Korespondent marsylski „Ie JoumaF 
omawiając przyczynę pożaru, oświad­
cza, że wszystkie hipotezy, co do przy­
czyn tej klęski są możliwe, nie wyłą­
czając nawet aktu sabotażu. Niektóro 
fakty — podkreśla — jakie poczynają 
stopniowo wychodnie .na światło dzńm- 
ne, są szczególnie niepokojące. Kores­
pondenci dzienników paryskich z Mar­
sylii z naciskiem zaznaczają, że mimo 
akcji ratowniczej, część baigaży osobi­
stych ministrów, którzy (przybyli de 
Marsylii zaginęła.

gr.Ri.MAMH HIUIKI
przeprowadził się: 4914

Sosnowiec, ul. Warszawska 6 m. 8 
II piętro front tel. 6-20-1*2

ordynuje w chorobach dzieci 
i wewnętrznych od 16.30 — 19

w godzinach południowych od 13 — 14, tylko 
po uprzednim porozumieniu telefonicznym.

Choć popularnym piwo jest wytworem
I w Polsce długa jest browarów lista —
BROWAR KSIĄŻĘCY W TYCHACH 

jest seni-orei/ 
Bowiem istnieje od lat przeszło trzysta.
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Zupa rybna na rosole z

MAGGrs° 
mostek bulionowych 

jest wyśmienita 

Zupa rybna Na 4—5 osób

l*/» litra wody. 10 dkg włoszczyzny. 
Erz, cebula. 2 MAGGIego kostki 

mowę, */j filiżanki kwaśnej śmie­
tany, l»/e łyżki mąki.

Zastawić wodę z oczyszczoną 
włoszczyzną, obraną cebulą i gdy 
woda się zagotuje, dodać oczy­
szczone i nasolone ryby. Gdy będą 
miękkie, przetasować i dodać do 
smaku śmietanę rozbitą z mąką 
i zagotować.

NA ŁAMACH PRASY

SERCE MARYNARZY

Zadaniom tym podołać musimy własnymi
środkami, podjąć je i wykonać własnymi!
sńłamii

Chodzi jednak o to, byśmy w ocenie wła­
snych sił i środków nie byli zbyt .skromni,
■byśmy pozbyli .się poczucia niższości wobec
"wwśnyeb. tęgo

Nie oczekujmy od nich pomocy w imię 
filantropii, ale też nie bądźmy wrażliwi na 
objawy złego humoru lub krytyk"; ize stro­
ny kapitalizmu międzynarodowego. Umie­
liśmy stawić czoło wpływom wszelkiego ro­
dzaju międzynarodówek na gruncie polityki, 
muismy też wykaiziać równą niezależność 
od „międzynarodówki złotej"!

Źródłem naszego bogactwa stanie się na­
sza praca, byleśmy umieli ją zorganizować 
i każdą rękę zdolną do pracy zaopatrzyć w 
potrzebne narzędzie.

ORGANIZUJEMY
HANDEL WEWNĘTRZNY

W artykule, poświięaonym zagadnie-

Czyżby znowu U. O. N.?

Uwiii oatf k rt sS Innem
Kierowniczka i jeden policjant zabić?, sprawcy zbiegli

dobyli rewolwerów j strzelili, kładąc 
Prośniakówą trupem na miejscu. Wy­
biegi szy a budynku, napastnicy natknę­
li s ę przed domem na, st. posterunko­
wego Stanica, którego zasypali gradem 
kul, raniąc go śmiertelnie, Policjant o 
godz. JL9 zmarł.

Sprawcy napadu po dokonaniu zbro­
dni zbieg!. Tło napadu zapewne rabun­
kowe. Władze prowadzą energiczne do­
chodzenie. -

Uuosażoniami orzedniczyini i iĄ lohior^ 
zajmie się nowy Sejm

LWÓW, 29.10. PAT. Wczoraj około 
(yodz. 16,30 do agweji pocztowej w Ga­
jach, .powiat Lwów, jpnzybyli dwaj nie­
znani osobnicy, pod pozorem, że chcą u 
urzędującej tam kierowniczki agencji 
pocztowej Prośniakowej pozostawić list 
dla posterunku P. P., który mieścd się 
w tym samym budynku, a który był w 
tej chwili zamknięty, gdyż polej anci 
pełnili służbę W terenie.

Prośniakowa zgodziła się na odebra­
nie listu. W pewnej chwili napastnicy

WARSZAWA, 29.10 — W kolach po­
litycznych podnoszą, że aczkolwiek głó­
wnym zadaniem nowowybieranych ciał 
ustawodawczych jest opracowanie no­
wej ordynacji wyborczej, Sejm poza 
budżetem będzie się musiał zająć jesz­
cze niecierpiącymi zwłoki projektami u- 
stawodawczyni.

W pierwszym rzędzie dotyczy to spra 
wy uposażeń urzędników państwowych, 
związanej z poborem specjalnego po­

Islnyinanie wydalania ohpajęli lolsffl i Hiemiec 
— na skutek interwencji rządu polskiego
WARSZAWA, 29.10 (PAT) W wyniku wy­

miany zdań pomiędzy rządem polskim a rzą­
dem niemieckim, w przyszłym tygodniu roiz- 
poczną się negocjacje tych dwóch rządów na 
temat całokształtu sprawy obywateli polskich, 
iiorodoiwwści żydowskiej, zamieszkałych w 
Niemczech. Tematem negocjecyj będzie także

Wskazania 
premiera

PRAGA, 29.10. Premier Syiroyy wygłosił 
przez radio w imieniu rządu mowę, w której 
powiedział m. in.:

W dniu tym okrytego żałobą święta naro- 
doiwego powinniśmy w bólu naszym myśleć 
nie tylko o ogromnych zadaniach obecnych, 
leaz także o przyszłości narodu, świadomi je­
steśmy tego, że musimy areongamizisiwlić ży­
cie publiczne na nowej podstawie bardziej 
prostej, mniej egoistycznie pojmowanej, bar­
dziej szybkiej i bardziej skutec.ęnej. Nie szu-

’.nau ceny zbóż, „ABC" dochodzi! do na^- 
stę/.ującego wniosku:

Musimy dobrze zdać sobie sprawę, że tyl­
ko odpowiednia organizacja wewnętrznego 
handlu zbożem wraz z konsekwentnie prze­
prowadzanymi strukturalnymi przesunięcia­
mi w noszej produkcji rolniczej ze zbożo­
wej ne przemysłową i hodowlaną, może nam 
trwale rozwiązać dzisiejsze trudności. Li­
czenie zaś w obecnych warunkach głównie 
na eksport zboża, dowodzi braku realizmu. 
Z jednej bowiem strony eksport na coraz 
szczuplejsze rynki wblnodewizowe, staje saę 
z roku na rok trudniejszy, z drugiej zaś 
forsowanie eksportu na rynki kliryngowe 
pociąga za sobą w istniejących warunkach 
niepożądane uzależnienie polityczne.

datku od wyższych grup uposażenio­
wych. Z bież, rokiem wygasa bowiem 
moc obowiązująca przepisów, które po­
datek ten wprowadziły.

Poza tym na Sejmie wypłynie naj­
prawdopodobniej sprawa nowelizacji 
przepisów o ochronie lokatorów, wobec 
energicznej akcji związków lokatorskich 
przeciwko podwyższeniu komornego w 
starych domach z dniem i stycznia 
1939 roku.

sprawa powrotu do Niemiec wydalanych Or 
statnio z Rzeszy obywateli polskich.

W zwiiązku z tym wszystkie dalsze wydale­
nia obywateli polskich narodowości żydow­
skiej z Niemiec zostały wstrzymane. Znajdu­
jące się zaś jiuiż na granicy transporty — cof- 
niętio. Rząd polski ze swej strony wstrzymał 
wydalanie obywateli niemieckich z Połski, 

rocznicowe
Syrovego
kamy pastannlctwa w ideałach nieosiągalnych, 
lecz w wartościach pewnych i trwałych, takich 
jak doskonała produkcja', drogi i koleje bez 
zarzutu, albo piękno dzieł artystycznych.

Powinniśmy dojść w polityce do- koncentra­
cji i współpracy naturalnej wszystkich zdro­
wych sił narodowych. Naród wewnętrznie 
.zdrowy będzie mógł później rywalizować z in­
nym, w szczególności ze swymi sąsiadami. 
Nie chcemy i nie możemy walczyć z nimi’ o 
potęgę, lecz rywalizwać w pracy.

Powrót Ojca św,
DO WATYKANU

RZYM, 29.10 (PAT). Ojciec św. j*, g 
siącach pobytu opuścił dziś Oastel Gandolf 
i powrócił do Wiatykami.

Samochód, wiozący Ojca św. był wzdłuż 
łej drogi wćtaaly entuzjastycznie przez tłum 
publiczności. Ojciec św. błogosławił tluan^. * 7

W Chiwarzevne, koto Gdyni, uuząazo- 
no osiedle dla najuiboższcti Juiności da­
wnych mieszkańców barafców gdyń­
skich. Jest tam i szikoła powisssichma, 
która walczy iz dużymi trudlnośenaimi. 
Pisze o tym „Kurier BałtjTOki":

Szkoła pracująca w taik ciężkich warun­
kach potrzebuje pomocy ze stromy społe­
czeństwa. Pomoc tę zaofiarowała jej kom­
pania łączności z Gdyni, która jak jeden 
mąż, -cd dowódcy kompanii począwszy, a na 
marynarz-ch skończywszy, opodatkowała 
się na stałe na rzecz szkoły.

W czasie naszych odwiedzin przedstawi­
ciele kompanii zaopatrzyli wszystkie dzieci 
na osły rok >w różne pomoce szkolne. Jakaż 
to była ogromna radość, gdy dzieci otrzy­
mały wreszcie książki, zeszyty, pióra, ołów­
ki, -kredki itp.

Z jaką troskliwością kompana łączności 
zaopiekowała się szkolą niech śwkdczy 
fakt, że jeden z marynarzy, przydzielonych 
do delegacji kompanii przyniósł do szkcły 
sweter, -który wyipros’1 od swej siostry oraz
7 zł, -które przed wyjazdem do Chwarzna 
zebrał między kolegami-marynarzami na cu­
kierki dla dzieci.
O lepszych optokuiwh, jak maryna- 

i®e z kompani, i łącaności - - pisze spra­
wozdawca dziennika — nie mogilaby 
szkoła marzyć.

WE FRANCJI — ZMIANY 
POLITYCZNE

Częściowe wybory do senatu francu­
skiego określa umiarkowana prasa pa­
ryska, jako „gwóźdź w trumnę frontu 
ludowego" — notuje „Kurier Polski".

To przesunięcie ku środkowi jest, w świe­
tle dzisiejszej sytuacji Francji bardzo wy­
mowne. Dowodzi ono, że wyborcy, popiera­
jąc elementy umiarkowane senatu, aprobu­
ją jego zasadniczą politykę, 'która była, prze 
eiiwtna dwum rządom Leona Bluma. Niektó- 
fflzy nazywają te wybory plebiscytem, po­
chwalającym stanowisko, jaikie senat zaj­
mował w ciągu ostatnich dwóch lat.

I... GOSPODARCZE
Jak informuje „Express Poranny";

W całej Francji rozlegają się dziś hasła 
podniesienia i uporządkowania całej gospo­
darki narodowej.

Mę. to być gospodarka „orientowana", jak 
ją określił francuski minister handlu Gen- 
tin na kongresie radykałów w Marsylii. W 
tym nowym systemie, w jaki ma być ujęta 
gospodarka Francji, państwo ina podejmo­
wać inicjatywę gospodarczą tam, gdzie ini­
cjatywa prywatna jest niewystarczająca. Za 
razem państwo m „orientować" inicjatywę 
prywatną tak, by uniknąć chaosu w pro-

Jest to więc zeoiwarie z tradycyjną we 
Francji metodą liberalizmu gospodarczego,

SPRAWA RUSI PODKARPACKIEJ
Zdaniem „W-arsaawiskjego Dzienni­

ka Naró^ówago";
Pozostawienie Rusi Podkarpackiej w rę­

kach Czechosłowacji grozi w przyszłości 
szeregiem, konfliktów, które nie ograniczą 
się wyłącznie do stosunków czesko,-węgier­
skich. Będą one miały ®aąięg i charakter 
znacznie szerszy, dotyczący całości stosun­
ków w środkowej i wschodniej Europie.

TRZEBA POLEGAĆ 
NA WŁASNYCH SIŁACH

„Diófery Wieczór" pisze ,a konieeramo- 
śei zagospodarowania Polski:

Jeszcze jedna ofiara
STALINA

RYGA, 29.10 (PAT) Prasa estońska donos, 
z Moskwy o rozstrzelaniu jednego z wyższych 
dowódców armii sowieckiej Dalekiego Wschi. 
du generała kawalerii Sorgsąpa, z pochodzę, 
■nia Estończyka, który w Estonii; ma liezzną j 
bliską rodzinę. Gen. Sorgsep w czias.e wojny 
światowej służył w tym samym pułku e> 
Budienny, następnie zaś w armii czerwonej 
brał czynny udział jako dowódca pułku estoń. 
skiego w wojnie przeciwko Estonii. W następ, 
nych latach piastował funkcję koimend:ntn 
wojskowego Moskwy. Po rozstrzelaniu Tu- 
chaczewskiego został przeniesiony do armii 
Bluechema.

męskie

Kapelusze
pilśniowe i włochate 

Bielizna damska i męs 

Swetry damskie i męs. 

Konfekcja dziecinne
WSZYSTKO

W WIELKIM WYBORZE

SOSNOWIEC, 3 MAJA 8,
WS? fi SkR § 5 !®K®8! fl 

jakie głosy będą nieważne

■ WARbŻ. . _ wł.; G-> ieraiay
komisarz wyborczy sędzia Giżycki rosili' 
instrukcje do wszystkich -ko misy j obwodowy® 
na temat postępowania przy ’ głosowaniu do 
Sejmu. Instrukcja zwraca liwagę, że nieważno 
będą karty iwwzucone do urn bez kopert, tort! 
złożone w kopertach nieurizędowyoh i nb» 
opatrzonych w pieczęcie komisyj wyborczych 
i wreszcie wszelkie karty niewypełnione zg° 
dn’e z n.-’.ep’9-mi ordynacji wyborczej. ,

Uchwały kongresu
RADYKAŁÓW FRANCUSKICH

MARSYLIA, 29.10. Senator Berthod odczy­
tał na kongresie radykałów rezolucję, u<*wa' 
loną wczoraj przez komisję polityk: ■
W rezolucji tej kongres składa powin®t’wa/ 
nie premierowi Daladier i miin. Boimet z 
■wiodu ich przenikliwości, energii i 
jiaiką zapewnili utrzymanie pokoju ’stma 
następnie, że przymierze francusikoongi 
potwierdzone zostało obecnie ściślej n® 
dykolwiek i poizostaje nadal nieaiaras 
podstaiwą polityki zagrani;oznej Francis, 
lewa, że Liga Na rodów nie jest w Sta»-. 
pewnić wszystkim ludom beanieczeń3^”^* 
szanowania prawa, wyraża żyozenśe ■_
trwałych stosunków z Niemcami ń 
stwierdza, że wojna w Hiszpanii staI\j£C,ju 
dalszym Ciągu niebezpieczeństwo dla 
europejskiego i domaga się WJ''C0^an^flłCre5 
sbkich ochotników cudzoziemskich. 
żyiwii nadzieję, że porazumłeriia nuę ■ > 
do<we połażą kres chaosowi 
zgodnie a życzeniem prezydenta R010® 
Stwierdza w końcu, że bez.pieczeństwo 
cji powinno być .ząpewmone pnzez1 p0*?2j 
ly wojskowe, oparte na soiKdlnyoh 
apeluje do wszystkich obywateli, elto5''^Lości' 
czyli się dokoła, idei ładu, pracy i lWł
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2Ja to szkoła — bierność

Co nam mówi przyłączenie Śląska Zaolzańskiego
Obecne wybory parlamentarne, któ- 

,-ch celem zasadniczym — zgodnie z o- 
ZL^em Pana Prezydenta Rzeszypospo- 

__jest powołanie Izb, zdołnyph do 
Lmtraenia sprawy ordynacyj wybor- 
^h, nabierają wskutek p-sbępują- 

.wydaraeń cech nowych, równie 
JyraZustych i zasadniczych.

& więc przede wszystkim wytan.lła sdię 
kwestia stosunku społeczeństwa do fa­
ktu rozszerzenia grando Polski oraz wcie 
lenia do państwa Zaolzia. Kwestia ta 
n e istniała w chwili roapisywanfia wy­
borowi. Powstała bowiem przed crzjterem? 
tygodniami, okrywając dumą cały pol­
ski naród, który w sposób jednolity ma 
nifestował w tej sprawie swoją 
niezłomną wolę.

iycie państwa narodu nse może 
wszakże cipierać się tylko na manife­
stacjach, musi ono za podstawę swioją 
brać fakty. Ujawnioną w patrio- 
tyesnych manifestacjach wolę społe­
czeństwa należy obecnie przekuć w 
fakt, ubrany w dostojeństwo aktu 
państwowego. Aktem tym stają 
ajj wybory. Dają one całemu społeczeń­
stwu sposobność dlo wyrażenia swego 
pożytywmeigo stosunku do polityki i do 
postępowania, które doprowadziło dc 
wKadenia Zaolzia do Polski.

W .nnych krajach sprawę ustalenia 
tego stosunku załatwiłby plebiscyt. 
Nasza konstytucja — być może jest to 
jej brak — nie przewiduje możliwości 
bezpośredniego odwołania się przez rząd 
do obywateli w konkretnych sprawach, 
celem uzyskania od nich odpowiedzi 
„tak", lub „nie". Wobec tego jedynym 
sposobem otrzymania' od społeczeństwa 
konkretnych danych o tym, czy zg a­
dza się ono na .politykę ogólnopań- 
stwową, która nam dała Zaolzie, stają 
się wybory. Kto aprobuje wcielenie 
to Polski Cieszyna Zachodni, ego, Fry- 
sdatu, Karwiny, Bogumina i td'., będzie 
t dniu 6 listopada głosował. 
Kto natomiast wstrzyma się od głosowa 
na da, mioże nieraz bezwiednie, dowód, 
te dla nieigo są to sprawy obojętne.

żyjemy w czasach, kiedy wartość na- 
rorów mierzy się nie tylko ich l:czeb- 
'ością oraz obszarem, zamieszkałym 
przez dane społeczeństwo, ale przede 
wszystkim ich aktywnością oraz 
gotowością do czynu i do poświęcenia 
spraw partykularnych na rzecz spiraiwy 
ogólno - narodowe j j ogól©o- 
pań s t iw o w e j. Przegrywają państwa 
nieraz bardzo potężne, które nie wyka- 
zująaktywizimu, które'tają s.ę śmiałych 
tecyzyj. Wygrywają te, które są 
zdolne do akcji odważnej, i gotowe do 
Maśtrwych w ranie potrzeby r.e a k c y j 
Czasy dzisiej-sze niosą klęskę tylko 
W, którzy są bi erni.

O tym n.e wolno zapominać, zwła- 
nam, Polakom, żyjącym między 

'tosją a Niemcami. Wzmaganie aikty- 
^-TOiu narodowego w odniesieniu do 
■wszystkich zagadnień ogólnych staje 

? nakazem bezwzględnym, od którego 
sPa ’' autorytet Polski.

Hrostej tej prawdy nie chcą ze szcze- 
zrozumieć partie polityce 

?■ Nienmierenie don.osłą chwilę, jaką 
nasz wraz z icadym swatem prze- 
uznały one za właściwą dla szenze- 

atmosfery bierności, obojętności, a 
bojkotu wobec zagadnień .. ipraw 

^inonarodciwyoh. Kealem ich staje 
-7 obywatel, który w dniu wyborów 
•r/Ostefliie w domu, który nie wykaże 
Wv n®5° 'z'ail.n!t®r®sO'watóa ani dla spra- 
Pabrfyna^i a®- (®a Zaolzia

'e polityczne nie chcą widzieć zfcio- 
ł^'n^Li^esfcc'waDej' BP0

^nstwa, in.e <^n-ą jedności nacodo- 
fe3’-5?® obywatel zbliżył się
«vi'^Stwa 4 “ó®* samodzielnie 
tyci; SWe 2^'a'ttóe 10 sprawach ogół- 

rtia^00 ?re9nt% nie piętnować z a k 1 a 
-A- jakie towarzyszy tym mame- 

więc patrie [polityczne potrafią 
SWSZaC

mogą, by ta ^postawa jednolita" w Piel 
sce nie ujawniła się, by w oczach ślwua- 
ta naród i państwo nasze nie tworzyły 
zwartego bloku, by u nas „entuzjazmu" 
nie było. A przecież nie utega wątpliwo­
ści, że im większy dynam.zm społecz­
ny, im wyrazistsze ujednolicenie nairo- •

NA DESZCZ
i SŁOTĘ 

Męskie kalosze z języczkiem, 
cena reklamowa ....................................................

Popularne z łryk. podez. ■' 3’20 z z 
Do getrów 3'20 / /

Damskie deszczowce wycięte 
.Model „1938- .....

Deszczowce czarne i b r q z.
lak. z klamrq 3 50

„Ulffloski" wysokie buty gumowe lak. w. 23-26 
w. 27-30 5’90- w. 31—34 6’90. w. 35-38 7'90

Męskie wysokie buty gum. reki. «t. 8’90

WIC a n a d y i k i“ męskie buciki gumowe 
do sznurowania
Dziesięć
beige i
Damsk

Katowice, św. Jana 1, — Chorzów, Wolności 18, — Sosnowiec, 3-go Maja 23

Ostatnie dni wielkiej wojny

Z chaosu
Jako drugi z serii artykułów w 20-lecie

zakończenie, wojny światowej i oir -dzo-
nia Polski z-snieszczamy poniższe wywo­
dy, obrazujące sytuację na ziemiach pol­
skich w tych przełomowych dniach.

Dopaln.ały się dnieje niemal 150-let- 
niej martyroitog.i Polski. Wojna świa­
towa dobiegała końca. Jesienią 1918 ro­
ku było to już widoczne i n.euehroinnie. 
Zawierucha wojenna,, przeciągająca nad 
.światem od sierpnia 1914 roku, kończy­
ła się klęską wszystkich trzech mo­
carstw, które ipod koniec 18 stulec.a wy­
kreśliły Polskę z mapy Europy.

Jaka była sytuacja na^ziemiach pc>l- 
skiieh w tych przełomowych dniach je­
siennych 1918 roku?

W twierdzy Magdeburga przebywał 
Józef Piłsudski wraz z szefem sztabu 
Komendy I Brygady. Za kratami wię­
zień i drutami obozów koncentracyjnych 
— Jego żołnierze. W Szczypiornie i Be­
niaminowie w Werlu j Hawelbergu. W 
Marmaros-Sziget, Huszcie, Dułfalve i 
szeregu innych obozów c. k. władze woj 
skowe unieruchomiły w r. 1918 żołnie­
rzy II Brygady. Część z n.ch wysiały 
jako „Karaonenfutter" na front włcdki. 
Część zaś po bitwie pod Kaniiowem ru- 
szyła nia północ i wschód, na Murmań 
i Sybir, bądź też (przedostała się do Frań 
ej i, by tu tworzyć połskie oddz.ajy woj­
skowe. Tragńiezne były dzieje formiadji 
polskich, utworzcnyeh po upadku cara­
tu. Kapitulacja Dowbora - Mhśndcikasgo, 
roEbrojientóe przez N.emcćiw — i boha­
terskie przemarsze dywizji, dowodzo­
nych przez gen. Żeldgcwskii-ągio, gen. 
Iwaszikiewiiieza, z Boibrujska, z Odessy.

Lecz to wszystko i ci wszyscy: i z 
więzień, i z obozów odratowanych, i z 
Murmania, i z Sybiru, i z Odessy, i z 
Francji — służyć mieli Polsce potem, 
gdy już była wołna i przystępowała do 
obrony swych granic.

Na raizie były to s.ły, jesionią 1918 
roku, nie wchodzące w grę.

I tytko bohaterska POW. zekmsiwroo- 
wana a wszechobema, tysiącznymi nić­
mi opasująca kraj — staja ®a straży, 
działała w podziemiach. Samotna a sJ-,

du z państwem, tym mocniejsze znaj­
dzie podstawy polityka państwowa, tym 
skuteczlrńej będzie mogła onta iwałczyć 
o realizację naszych dążeń na terenie 
miedzy narodowym.

Kto zatem domaga się wielkich osią­
gnięć połityoznych win.en wiciłać o zje-

powstało państwo...
na POW — kierowana przez Edwarda 
Śmigłego- - Rydza.

Jedyna właściwie w tych prae&omo- 
iwych dniach przeciwnego chaosu, jaki 
przestrzenni się ma znśśzcex>nyich przeszło 
4-letmą wojną, zdewastowanych przez 
okupantów z.emiach polskich.

Bo wtedy, gdy zaświtała nam wtnesz- 
cie wolność, chaos panował w Połaoe, 
chaos w mózgach, chaos w organiiza- 
ejiach, chaos w orientacji społeczeń­
stwa, chaos w każdej dzielnicy, każdym 
środlowislku.

Zobrazował ten chacs Józef Piłsudski 
w dwu odiazytach, wygłoszonych iw Kra­
ków _e 15 i 16 listopada 1924 p.t. „Pier­
wsze dni Rzpłitej Polskiej".

Jakże zaljimująca, rerwelacyjina wprost 
jest dziś, po 20 latach, lektura tej wmii- 
kliwej analizy powożenia Polski, dckJcua- 
na przez Komendanta. Każdy, kto ch-ie 
myślą cofnąć się do „p.enwszyńi dni“ 
wolnej Polski, winieni te iwywody prze­
studiować, a wtedy dopiero zyska nale­
żytą perspektywę, z której ocenić zdo­
ła to, co jest dziś, co zd'ziałąne zostało 
w ciągu tego dwudz.estołscia.

W Kirakoiwue wyłania się „Komisja 
Likwidacyjna", w Poznaniu „Rada Lu­
dowa", w części zaboru rosyjskiego, po 
zostającej pod okupao.ą niemiecką, ist­
nieje „Rada retgeincjfjtna" i fikcja „rzą­
du", w części zaboru rosyjskiego, steno- 
wjąoej okupację austriacką, powstaj e 
„rząd lubelski", a na dfomiair w Paryżu 
wyłania s.ę próba utwiorzenaa pod na­
zwą „Komitetu naród." rządu, aspirują 
eego do „rządzenia" z... emigracji..

Leeez nie były to jedyne ośrodki, któ­
re na tle ctasu czyniły próby „rządze­
nia". Powstawało uch mnóstwa sjocra- 
dyczmie, regionalnie. Czasem w najlep­
szej intencji-, a czasem i w karykatural­
nej farmie, jak np. w Tarnobrzegu 
„rząd księdza Okonia", tn.e. poddający 
się twieale krakowskiej Komisji Likwida­
cyjnej i usiłujący z n.ą konkurować.

Nieminirej ma kresach wschodlnoch nie 
ustawały próby rządzenia sóę saimJcdziel- 
-nie. Mów.ł o nich Piłsudski, podając sze 

droczenie, o aktywizację społstazeństwa 
o walkę z biernością.

Wiemy że dzieje się n.ejedir u krotnie 
Inaczej. Szkoła partyjna- stała -się szkolą 
bierności. Polityka partyjna — po- 
lityką zaściankową, walcząpą o j a-
k.eś mizerne drobiazg', zahipnotyzowa­
ną Snami o ^zemstach" za zamierzchłe 
apary granńazn^ grzebiącą się w „gtier- 
liwym pieni act wie", otrrszącą z nama- 
szeseniem jak.-eś mało-mtastscclkowe uira 
zy i pretensje.

Miarą tej małostkowości jest 
iwysuniecie przez Stronnictwo Narodo­
we jako jedynego argumentu, ma­
jącego w obecnych doniosłych czasach 
uzasadnić absencję wyborczą takiego 
faktu, jak wstrzymian.e się w r. 1930 
BBWR od udziału w głosowaniu usupeł 
aiająoym w jakimś okręgu wyborczym. 
Mało znaczący ten wypaldek, który na 
pewno do historii nie przejdzie, Stron­
nictwo Narodowe z całą powagą ipnae- 
c..wistawla obecnym wyborom ogólnym 
idb Sejmu i wszystkim,, jasnym argu­
mentom, tłumaczącym konieczintość jak 
rtajintensywiniejsaego udzk^s obywate­
la w życiu państwa.

Szkoła bierności jest widomym

Dążenie do wielkości (pnaeciwstafwea 
ona skrzeczącą małość.

Bierność, gnuśność, sobiepańst­
wo, zabity deskami zaścianek już raz 
zgubiły Polskę. Dziś bierność jest głów­
nym źródłem niemocy narodowej w Chi 
naich.

Kto bienaość propaguje, staje się 
(większą bodaj zawadą na drodze do 
w..,eJkości Polski n® otwarty nieprzyja­
ciel.

„W oszmiańskim powiecie próbowano 
za pomocą komitetów parafialnych być 
gotowymi do ujęcia iw swoje ręce rządu 
w im.eniu Polski. Takie próby zname nti 
są z Walna, Wiileńszrzyrany, Grodna, 
Grodrieńszczyany. Dzięki specjalnym 
stosunkom rozbijały się te usiłowania 
na poszczególne częścj i kawałki^ bez 
możności związania w jedność".

Grozę położenia w tym chaosie, tym 
rozbiciu i tych regionalnych ,p'aądarh" 
mnożył fakt, że rówłnocześmae — acz 
władze zaborcze byty już „na odohod1- 
nem" — nie omieszkały one wyzyski­
wać ostatnich chwil do dywersyjnych 
pociągnięć. Im to przecież głównie przy 
pisać trzeba zachętę i czynną pomoc, u- 
dziełoną Ukraińcom we Wschodniej Ma- 
łopolsce, one to dostarczyły broni i amu 
nścji formacjom ukraińskim do owład­
nięcia ziem na wschód od Sanu. Na kre- 
siaieh zaś północnych pod władłzą „Ober- 
ostu" zmajdioiwiala się pótmilioniofwa rze­
sza żołn.erska niemiecka, groźna i sta- 
•now ąca w danych warunkach poważne 
niebezpieczeństwo...

Jakfże w tym chaotycmym, płynnym 
stanie marnie i bezsilnie wyglądał naj­
poważniejszy jeszcze stosunkowo ośro­
dek władzy: trzygłowa Rada regencyj­
na i jej rząd , jm spe“, rząd, którego za­
rządzeń nikt serio nie traktował, rząd, 
który siłM saę wprawdzie, by wfplyweć 
■na inne centra przygodnych „wŚadlz" 
lokalnych — w Krakowie, Lub .lnie i td). 
— ale bynajmniej posłuchu nie znaj­
dował...

To też w chwili, gdy z Magdeburga 
wrócił Józef Piłsudski, chaos kłębił saę 
w całej Polsce i os;ągalł .najwięksize rara- 
siiłeniie.

— „Bytem przerażony tym* co zasta­
łem"... — pi-iae Piłsudski w I-ym wykła 
dizie o „Pierwszych dniach RzjAibej".

Ale właśnie ten powrót Józefa Pliłsudl- 
śkieipo staje się momentem zwrotnym. 
Ratuje on Polskę ze stanu chaosu, roz­
przężenia. Likwiduje wsaystkń te „raą- 
dy“, staje się strojem w rozstroju, sta­
je się psią krystalizacyjną władzy, obej-
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Katastrofalny stan lotnictwa francuskiego

Wstrząśnięta słabością swej floty powietrznej
— Francja zrywa się do lotu

Ostatni© przez saereg wielkich daem- 
tóków paryskich iprzawaHa s.ę kampa- 
miia alarmowa,

która ukazała istotny stan lotnict­
wa francuskiego, a więc odsłania 
jego katastrofalną słabość w po­
równaniu z lotnictwem niemieckim 

Władze nie tylko nie zdławiły tej kam­
panii, ale z cicha jej przyświadczały, 
cnogo dowodem jest oficjalna deklara­
cja ministra łotntotwa Guy La Gham- 
bre, ogtosiTiaa na łamach demaskator­
skich. Minister nie zaprzeczy! rewela­
cjom dziennikarzy, lesz powołując się 
na nie; weiawał społeczeństwo do udzie- 
len.a poparca rządowi w dziele odbu­
dowy powtotrrej potęgi Francji.

W iistenie, bilans sporządzony przez 
h rrawCEidawców lotniczych „Figaro**, 
„LTratransigeant", „Le Petit Joumal“, 
„Par.s Soiir“ i „Jounrial des Debats“ — 
jest druzgocący. W ciągu ostatnich 
trzźih lat

Francja utraciła swą przewagę lo­
tniczą nad Niemcami.

Jej flota sk'. zydla Ja nie odpowiada 
wymogom niowooraanz-j walki powietrz­
nej. Podczas gdy myśliwskie aparaty 
niemieckie „Messersehmidt 109“ i „He- 
inkel 112“ osągają szybkość powyżej 
600 km. na godzinę, eskadry francuskie 
nie mają sam: lotów o szybkość., prze­
kraczającej 300 km na godiz.

W czasie imiedaw-nych zawodów lotni­
czych w Zurichu okazało się, że fran­
cuski £i.:<arat ,.Dsvoitine 510“, zdolny 
teoretycznie rozr.r. nać szybkość więk­
szą, niiż „Messersohmidt 109“, nie na­
dąża jednak za Niemcem o całe 38 km. 
na godzinę.

Podczas, gdy niemieckie bimbowce 
typu Junkers, H&jnikel , Dornier

osiągają szybkość 400 km. na godz. 
francuskie Potez 540, A miot 143 
i Bloch 200 nie przekraczają 250 

km. na godizinę,
zaś nawy typ Bloch 210 'rozwija maksy­
malną szybkość 300 km. na g:dz. Bom­
bowce typu Potez 540 okazały się na 
froncie hiszpańskim niezdatne do wal­
ki powietrznej.

Podczas gdy niemieckie fabryki lot­
nicze produkują 500 aparatów nniesięcz 
tni.e, fabryki francuskie w ciągu całego 
noku 1936 wyprołiukziwały 500 samolo­
tów wojskowych, w ciągu zaś roku 1937 
— 470.

Podczas, gdy -niemiecka artyleria 
przeciwlotnicza strzela na odległość 
7.000 i 8.000 metrów:,

pociski dział francuskich osiągają 
zaledwie 4.000 metrów.

Bombowce mdemiieck.e wznoszą się na 
wysokość 6.000 metrów. Francuskie po­
ścigowce nie mogą dogonić bombowców 
niemieckteh, które mogą się n,.e lękać 
francuskiej artylerii iprzeciwłotniiiczej. 
Fraintauskie bombowce n.e mogą uciec 
od pościgowców niemieilkich. W tych 
warunkach

flota powietrzna nie nadaje się ani 
do obrony, ani do represyj na wro­

gim terytorium.
Przyczyn, które złożyły się na ten 

stan rzeczy, jest wiele. Można je wyli­
czyć: 1) .w ciągu ostatnich 10-ciu lat

przewinęło się we Francji 9 mjuistrów 
tobntotwa; 2) do bardzo niedawfna lot­
nictwo francuskie nie miało opracowa­
nego systemu walki poi wietrznej; 3) 
francuskie fabryki samiolotdw nie są 
zorganizowane ani wyposażone według

Na tym polega

Zawierzcie swq bieliznę łagod­

nemu mydłu Jeleń Sdticht. 

Mydło Jeleń Sćhicht gruntow­

nie usuwa wszelki brud z tkani* 

ny, która dzięki temu po pra­

niu wygląda jak nowa. 

MYDŁO
JELEŃ SCHICHT

Śródmieście pięknego miasta — w ogniu

Marsylia - francuska wieża Babel
Największy port morza Śródziemnego — w płomieniach

Marsylia płonie.
Drugie po Paryżu, pod względem wid 

kości miasto Francji — stcłica depar­
tamentu Bouches du Rhone — wielki, 
potężny iport nad Morzem śródziemnym 
stoi tw ogniu.

Pożar wielkich •popularnych domów 
towancwych „Nouv-ełles Gaktri-es'* 1 * — 
gdzie można kup.ć wszystko od szpilki 
d) samochodu, przybrał olbrzymie roz­
miary.

Sławnymi ma świat cały bulwarami 
La Ca<nneb.jere wloką się chmury dymu
i leżą na nich gruzy.

Marsylia liczy około 600.000 miesz­
kańców, mówiących specjalnym diale­
ktem, niekiedy trudnym do zrozumienia 
nawet dla Francuza.

Marsylia jest obsianie największym 
(■ęortem handlowym Francji.

Założyli ją w VI wieku przed Chry­
stusem przedsiębiorczy Grecy z Fokidy. 
Nazwali ją wówiezas Massalia. Z cza­
sem pert coraz bardziej się rozwijał.

Był największym portem galijskim, 
później rzymskim. Massalia biła nawet 
swą własną monetę z głową Diany lub 
lwa. Zaiwijaly tu statki kupców fenic- 
kich i kartagińskich. Później mi.eco Mas 
salia podupadła. Nie wytrzymuje kemr 
kurenaji wielkich portów w'Tosk.ćh, We 
necji i Neapolu.

W XVII wieku podnosi Marsylię zno­
wu minister królewski Colbart. Port 
zostaje przebudowany, unowocześniony.

Marsylii grozi — być może — • nie 
mniejsze zniszczenie, n.ż niegdyś Chi­
cago, które przed kilkudziesięciu laty 
prawie doszczętnie strawione z .stało 
przez og.eń.

W niebezpieczeństwie znalazł się 
przepiękny starożytny ratusz, ozdobio­
ny rzeźbami wielkiego mistrza marsy- 
1 jeżyka Piotra Puiget, styloiwy olbrzy­
mi pałac Lonigchamp, w którym miesz­
kali Bourbinowde, gdy przybywali do 
Marsylii.

■imowych wymagań przemysłu wojenne- 
go; 4) w ciągu ostatnich 10 lat wydano 
na lotnictwo 35 mdl.ardćlw franków - 
podczas gdy Niemcy wydały na ten cel 
500 miliardów fnakików w ciągu 41 m;e 
sięcy (od stycznia 1935 do 31 maJja 
1938); 5-) u(pańsbwioiwieni.e podlstaiwo- 
iwiago zespołu fabryk i wprowadzenie' 
reform socjalnych wywołały bezład i 
rozprzężenie w przemyśle lotniczym.

Nowy minister totln/ipttwa przedsię- 
'.raiął energiczne kroki. Program •pno- 
dukcyjmy przewiduje na nok 1940 wyt- 
/wicrzenfe 2.617 sambtotów pierwszej li­
nii. Ptnzeprowadzoina w szybkim tem|pie 
i koezbem 1 miliarda franków (przebu­
dowa techniczna fabryk

nastawiła je na produkcję seryjną 
wzorowaną na samochodowej. 40- 
godzinny tydzień pracy jest powię­

kszony o 5 godzin.
Wyjdafjmość pracy już przeiwyżseyte" 

o 50 proc, średnią wyidlaijność za czas 
od stytcania do l.ipca i w końcu roku o- 
siągnie natężenie, które pozwoli pro­
dukować 225 aparatów miesŁęozinie.

Wreszcie, zamówiona w Stanach Zje­
dnoczonych partia 100 pościgowców — 
typu „Cortis P-36“, nie ustępujących 
pod względem zalet niemi eckim i wło­
skim, zaicznie lądówać we Francji w li­
stopada.©.

Francja, wstrząśnięta „rozejmem" 
monachijskim, (porwała się do lotu.

W roku 1720 potowa ludności ginie na 
straszliwą ei.\ lemię.

Port Marsy! ki składa s.ę z dwu czę­
ści, ze starego portu' le Vieux Port i z 
portu de la Johette.

Po przebiciu kanału Suezkiego nastę­
puje złoty Okres Marsylii. Dawna gre­
cka Massal.a staje się największy® 
portem ma Mcinzu śródziemnym, ta)e 
swe konkurentki na półwyspie Alpenin- 
skim i Pirenejiskiim.

Stąd odchodzą statki do Indii, Azji, 
Ameryki. Tu przybijają wielkie trans­
atlantycki. Szybko wzrasta liczba ml®’ 
kańców. Rozbudowała się kosmopolity­
czna dz.elnilca portowa. Na bulwarach 
la Cannebiere krzyżują się wszystkie 
języki świata. ,

W ostatnim czasie Marsylia była głó­
wnym portem zaopatrującym Hiszpan^ 
cziei-wcmą w broń j amunicję. Częste 
strajki robotników portowych zmusza' 
ly często statki d’o zawijania do poblis­
kich portów francuskich lub włoSWi-

Antoni Greipel

jak Szymek ta i Józkiem Baranem 
po skarby na dół chodzili

OPOWIADANIE GÓRNICZE

Dawno to ludzie powtarzali, że na 
starym Antonim często strasza po no­
cy. Qi, co to tędy z Kleofasa albo Józe­
fowa chodził, widywali jak na hałdach 
ogniki s.ę jakieś pokazywały i siarką 
gęsto saciągało.

Nie dziwota, bo zawsze w taktoh 
miejscach tek bywało-. A jesmae gdzie 
jak gdzie, ale na starym Antonim, co 
to z ipół s-etk. lat nie fediruje, wyjścia, 
gdzie jakie, dawno poziamulalo, a i nie 
zliczyć tych, ao to bez świętej spowie­
dzi leżą gdzieś ipod rabunkiem przywa­
leń., to tam. tylko diabli po chodnikach 
wesela wyprawiają. Mówili, że frjiy by 
dragę do samego piekła odnalażł

Starcy natomiast mówili szeptem, że
skarby wielkie w ziemi są ukryte przez
tgc-h, co to w czasie pow&tańczej ru­

cha wki iprced Moskalami uciekali. A 
'wiadomo, że skarb taki zawsze się czy­
ści na .noiwiu i ognie na wierch wy,d!aje...

Tak sobie tam ludziska opowialiaŁ. 
Wierzyć, nie wierzyć — zawsze tam coś 
być musiało.

Dop:«ro gdy to stary Kidawa sp&ne- 
tmiwał, a wiadomo, że om jeden tylko 
Anton., ipamiiętał i rzeczy dołcfwe był do­
brze znająoy, tak się też zaraz ludizio<m 
w głowach porozjaśniało.

— He, he... ludzie kochane — praiwił 
stary po rnału, że go to dychawica raz 
,no naiz ©hiwytala — wiem ci ja dobrze, 
co się tam na dole czyśc., bom sobie w 
samą porę myśli połapał. Ale to dawne, 

bardzo driwne czasy. Nie widzę już 
dz'ś kolo siebie takiego,, który by je pa- 

(m.ętał... — Zamyślił sdę stary Kidawa,

a wreszcie praiwił dalej:
— Pamiętam', że ślepretm jeszcze ro­

bił, kiej my przebitkę na Dziesiątym 
brali. A imaistal w tym czasie do nas no­
wy sztygar. Z Austrii przyszedł, od sol­
nych szybów, pamiętam. A ciężki to był 
człowiek i na lufdizką krzywdę okrutnie 
ichciwy. I mc dziwnego; na masz prae- 
cież był, chłop iz chłopa, ale cudzy, od­
mieniec... Nie było i tygodnia, żeby ko­
mu szychty nie ukręcił i na swoje n.e 
przypisał. Bo to inne by<ly zwyczaje i 
taki ■nu siebie raboty prowadził. Kun- 
trachcdiorE.

Nieraz też wojny o to przy wypłacie 
bywały, ale źe to człowiek i bez tego 
dobra® zarobił, to też zaiwsze gię tylko 
na odgrażaniu kończyło.

Ale naresaeie widać j Panu Bogu o- 
brzydły te szachnajshwia, bo wnet na- 
sziago sztygara przywaliło pewnego razu 
na Upadowej. Aż dziiw, że to w takim 
miejscu się stało, gdzie by się człowiek 
tego najmniej spodziewał, bo to i obu­
dowane było jak należy i stemple zawsze 
iw porę wymieniane. A kapa jak nic po­
szła na niego z góay, że naiw-et ziipnąć 
rńe miał cza&u. Wiadomo — ludzka 
lsnzywda. Zrządzenie boskie było w tym

i nic więcej.,. .
Ale wkrótce po tym iwypedfcu 

tełka siię poczęły ukazywać na 
rabunku, chociaż tam ludzie mato kiw 
zachod'z>i'li; chyba że kto zabłądził 5^" 
palikiem. A wiecie czemu?... Bo P00® 
skarbnik wiszystko złoto sztygara, 
ludzkiej krzywdy nagromadzone,.0* 
pczmosiU i do dzisiaj pilnuje. A

Wiadomo, skarb taki musi się w®- 
■praetozyścić, żeby nie wyszedł na 
mu, co go dostanie. -

Kiedy się to wokół rozaioślo, 
iteż Szymek Warwas z Józkiem 
zaszli do starego Kidawy, niby 
dłutka pożyczyć, i poczęli P° 
namialwiać, żeby szedł z mmi p° 
by. — Znający jesteście 
chodników i wyohodóiw1 — 
igo — i gdzie to może być, wy V6*1 j^brz® 
ko- spenetrujecie. A można j - 
obłowić i sprawuedliiwie podziehC.

Ale stary tylko fajeczkę 182 .uL-joż 
pykał, a iść am myśłai. Stary p. ;a- 
byl górtn.k i 'wikiMatt, co można 1^jra, 
kiej porze, a czego prawa dołw*6 
niają. Przestrzegał ich jeszcze> °a 
ohydnym, aby się chodzić me iw? 
sierp ano na niebie, a skarby J®3 * *"'
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Znaczenie kapitału społeczn
w Polsce

moce w praedh.storyoanych cza- 
h ćkres, w którym człowiek pierwot- 

v jaSdniiowy, nie uświadamiał sobie 
27-L.by .oszczędność", żył -wyłącznie 

co upolował, żył rz. óm..a na dzień, 
SŁw tylko doraźne potaW- 

Jednak i to jest bardzo wątpliwe. Bo 
tan ipierwotny, -jaskiniowy człowiek ob- 
elrrował przyrodę, wzorował się na 
Xi I inde mógł m.e dbstrzec, że inne isto- 
tTżywe, na -niższym jeszcze poziomie 
Ljwoju tkwiące, przecież znają to po­
tasie które określamy mianem „cszczęd 

że gromadzą one zapasy, by z 
nich' czerpać w pewnych okresach ro- 
jęu gdy braknie środków żywinoś>.

Dziś pojęcie „oszczędności" oczywi­
ście ma zgoła inne znaiczen.e.

Uświadamiamy dziś sobie iw- całej peł- 
ni, jaką rodę to pojęcie odgrywa nie tyl­
ko w życiu jednostki, ale i w gospodar­
nym rozwoju zbiorowości ludzki ej.

0 tym, co znaczy zaoszczędzony kapi­
tał dla jednostki — nie trzeba pisać. 
Wie o tym każdy z nas.

Trzieba natomiast uprzytomnić sobie 
należycie wagę „kapitału społecznego", 
który śiuży nie tylko każdemu z nas z 
osobna, ale wszystkim nam społem, 
który •wftaśnde stwarza wszystkie możli­
wości rozwojowe dla narodu 'i państwa, 
& całegao społeczeństwa.

Produkować bowiem możemy tylko 
rozporządzając kapitałem, -powstałym z 
nadwyżki między produkcją a konsum­
ują. Tylko odkładając nwdwyżkę dochło- 
dfa wad wydatkami — możemy stwa­
rzać nowe warsztaty pracy. Tylko t. zw. 
„teftćtoł społeczny", powstały z oszezęd 
rości, umożliwiła nam roziwój gospodar- 
czy. TyHoo t. zw. „kapitalizacja we- 
K«ętaana“ stanowi jakby drożdże, po- 
'rndza-jane nasz organizm gospodarczy 
ń wzrostu.

Taaczeraśe tego kapitału społecznego 
i tej kap^taffizaąji weiwmętnzmiej jest 
razegótoie doniosłe w Polsce. Jesteś­
my bowiem krajem, który wtedy, gdy 
wstał wskrzeszony do samodzielnego, 
-państwowego bytu, nie obfitował w bo­
gactwa, -nie stanowił kapitalistycznego 
środowiska. Byliśmy przez niemal 1% 
^eku przedmiotem wyzysku obcego; 
'adwyżki pracy polskiej zgarniali obcy, 
WsostwiE kraj w stanie prymitywu. 
» stanie zaniedbania.

Stąd też komeazmość uruchom i lenia 
stokroć większej ilości (warsztatów pro- 
ń&cyjlnych, niż w tych krajach, które 
®je przebyły tego okresu zastoju i u- 
^ku, jak Polska przez niemal 150 lat. 
A> uruchOmńen.a tych warsztatów 

todukcyj-nych potrzebne są trzy ele- 
®®ty zasadinmeze: praca, surowce, ka- 
PM Ręce do pracy i ochotę do pracy 
r^my. Posiadamy również część su^w- 

które jednak me są w stanie za- 
?Wroić naszych potrzeb, tak że musimy 

sprowadzać. I w tym też celu, jako

też celem .instalacji warsztatów musi- 
my mieć — kapitały. Zwłaszcza że no­
woczesna technika wytwórcza,, zastępu­
jąca w wysokim stopniu pracę ludzką 
przez pracę mechaniczną — zwiększa 
jesziaze zapotrzebowań,  e kaipitałów ńa 
.zakładanie produkcyjnych warsztatów.

Nasze dozbrojenie gospodarcze, za­
prowadzenie miieabęilnych inwestycji, 
rozszerzenie przemysłu, umowioeześnie- 
nie uprawy roli, wyprowadzenie naszych 
miast -j miasteczek ze stanu zaniedbania 
odrobienie jednym słowem zaległości z 
ery niewoli — wszystko to wymaga 
rodzimych kapitałów. I tego samego też 
wymaga nasza walka z bezrobociem, na­
sze dążenie, by każdy w Połsioe mógł 
twórczo J pozyty wnie pracować.

Stąd też i przeolbrzymie znaczenie, 
jakie ma u nas idea oszczędności, prąd 
ku narostowi „kapitafiu społecznego".

Każda złotówka, mieszcząca się w 
PKO, w KKO j w innych licznych insty­
tucjach oszczędnościowych — pomtnąża 
ten kapitał -społeczny i wprawia w szyb­
szy ruch kapitalizację wewnętrzną.

Bo ta złotówka przecież w kasach in­
stytucji oszctędncśisiowych raje spoczy­
wa bezczynnie. Idzie w świat i — two­
rzy. Tworzy warsztaty ipracy — twarzy 
dobrobyt.

Zrozumiały to inne społeczeństwa.. W 
Anglii .instytucjom oszczędnościowym 
(powierzyli obywatele 17 miliardów zło­
tych, we Francji przeszło 14 miliardów. 
Cztery mil;ony mieszkańców Danii zło-

żyto w kasach oszczędności przeszło 2 
i pół miliarda złotych. '

Oto droga, która'stoi i przed 'nami 
otworem, jeśli mamy przyspieszyć pro­
ces rozwoju gospodarczego.

„Dz.eń oszczędności", obchodzony 
■wszędzie din-i-a, 31 -października, ma dla 
nas specjalną wymowę. Trzeba, byśmy 
sobie należycie uświadomili, jaką rolę 
zarówno w życiu jisdnostk.-,' jak i r.a- 
szym’społecznym i gospodarczym życiu 
zbiorowym odgrywa cnota umiejętnego 
używania nadwyżki dochodu nad roz­
chodem, cnota takiego organizowania 
życ.a osobistego i zbiorowego — by ta­
ka nadwyżka stale powstawała.

Wzrost liczby członków spółdzielni

Interesujące przemiany zaobserwo­
wać można w ruchu spółdzielczym. Jak 
widać z rysunku w ostatnim roku s|ora- 
iwozdawicęym liczba eztoinków spółdzielni 
wzrosła w porównaniu z rokiem 1928 o 
przeszło 10%. W niektórych jednak ty­
pach spółdzielni liczba członków spadła 
na|wet o 30% jak miało miejsce np. w 
spółdza-ełniaz-h spożywczych; natomiast 
w spółdzielniach mleczarskich wzrost 
liczby członków oznacza się rekcndlową 
cyfrą 155%. Jest to objaw bardzo ndro-

przeczyszczone. Ale tyle go tam 
pchali, kiedy im się ślepia do skarbu 
Mtym wilkom świeciły.

óaraz też tego samego dnia, gdy się 
na dobre śc.ienmńto, ipoczęli grze- 

j*? koło największej hałdy, o której im 
^K:dawa powiedział i wnet się starej 
PWUnd dokopali.
^początku szli sob.e śmiało po tre- 
m?1’ -ńioć tam midj-scami nie wiele co 
doi * ZO9ta5;o> je już bowiem woda 

pomadmutene. Ale gdy tylko wy- 
®a rozchody, strach jakiś poszedł im 

daw°SC ac'1’ '^^stko to, co od Ki- 
tieX w głowach im się po-
stdroTO że .nie wiedzieli zgoła w którą 

Slę obrócić, a tu jeszcze stemple 
tylko ten strip nad 

\Vm . ™ocą się trzyma.
na y?1 jedteak opamiętali i poszli
może ' Wą" tak ^górą goddnę, a 
na bJ ^y^nie dłużej, gdyż m ejsoami 
aż tu « u trzeba się było przeciągać, 
jakieś pyt- pyt- — światełka
go rab y ukazywać koło stare-
?iął ’ A3® iP^^^oy Szymiek się-

św ° ipalcami 281 chiolewę i wyją-^
^iane at0011^ kredę, począł nią znał^zyć

stemple j zie moce, co stawały

Miasta liczące powyżej
1 000.000 MIESZKAŃCÓW

Według ostatnich danych największym mia­
stem na świecie jest Nawy Jork, liczący bli­
sko 11 milionów mieszkańców. Na drugim 
miejscu znajduje się Londyn — 8.576 tys, na 
trzecim T-cIkio — 5.876 tys., na czwai'tym Pa>- 
ryż — 4.889 -tys., na piątym Berlin — 4.196 
tys., a dalej Moskwę, Chicago, Oseika, Lenin­
grad, Buenos Aires, Szanghaj. Ludność tych 
11 mfe-st przekracza 2 mil&ny. Warszawa 
znajduje się na 18 miejscu z liczbą mieszkań­
ców — 1.261 tys. Poza tym jeszcze 20 miast 
na świecie liczy ponad milion mieszkańców. 
Ogółem na kuli ziemskiej znajduje się 36 po­
nad mili calowych miast, z czego w Europie 14, 
w Azji 10, Ameryce Półn. i Poł. 9, w Austro'- 
Iii 2 i w Afryce 1. 14 największych mias-t
europejskich liczy niemal tyle sanno ludności, 
co Polska, a mian. 34.S38.
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wy, (pan.gważ członkami tych spółdziel­
ni są rolnicy, którzy w ten sposób or­
ganizują sobie zbyt produkowanych ar­
tykułów z wyłączeniem dfoigiego i zbęd­
nego pośrednictwa.
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iZapisz się na członka i
P. M. S.

Polecamy w wielkim wyborze: 
SWETRY DAMSKIE 

(wiedeńskie modele)
PULOWERY męskie

i dziecinne
SZLAFROKI

ciepłe bonjourki pyjamy
FARTUSZKI szkolne 
KAPELUSZE męskie 

Hiickla i inne
CZAPKI szkolne chłopięce 
Duży wybór pończoch różnych 

firm po najniższych cenach 

I ADAMIEt 
SOSNOWIEC, 3 MAJA 14.

Tel. 63-155.

I
I 
I
I 
I
8 
I
I 
a
9
li
I 
< 
I
S 
fi
i

im w poprzek drogi, odegnato natych­
miast.

Gdy się tak przedarli do zarabawane- 
go pa-zodtoa, spojrzą, a tu kamień ol­
brzymi leży, a na nim żabsko s.ę wiel­
kie rozcapirzyło. Pomiark:wali chłoipi, 
że to -już tutaj być musi, jak również 
i z k.m mają do czynienia, ale udali, że 
-nic wie dostrzegają i chcieli się dalej 
iprasprawśać.

Aż tu nagle zerwała się okrpona wi­
chura. że lampy naraz pogasły, a tylko 
te światełka poczęły s.ę w koło pokazy­
wać, a żaba iw oka mgnieniu urosła na 
-pół łokcia-

Popatrzyła żaba na nastraizh-amyteh 
chłopów i ludzkim głosem pyta, czego 
by ch):<eli.

— Hm... jakże — kręcić nie można, 
bo takj to i myśli człowieka -na iwyiot 
zdoła przeniknąć. Więc też i ipirawłJę po- 
■wiadzŁałi. A, żaba tylko końskie zęby 
wyszczerzyła w uśmiechu i mówi: ■— 
Chodź;.e za mną! — i iw jednej4chwili 
za sztygara, się praemieńla. Ani chybił 
że to był skarbnik, bo końską—niogą raz 
po raz utykał po- p:chyJ;ni.

Prowadził ich tak nde wiedzieć jak 
długo, a gidizie stąpili, to- przeebody w 
caliźnie się otwierały, a ogniki pykały,;

że widno było jak we dpie. Zwiódł ich 
wreszcie do jakiegoś iprzodloa ; prawi:

— Bierzcie, jeden z drugim, ófe wam 
się ipcdobai.

Patrzą chłotpy, a tu zbutwiałego siana 
leży kupaj co -widać jeszleze -zostało z 
tych czasów, k.edy Antoni fedrował i 
konie na dole chodziły.

— Bierzcie — mówii skarbnik — tyl­
ko baczcie, byiście za dlulżo nie nabrali, 
bo- gdy ta m.erzwa światło tjpże utjrzy, 
w szczere złoto s:ę przemieni, żćlby więc’ 
wam to -na zle nie wyszlło.

Nie trzeba było tego d|wa razy (po­
wtarzać. Szym-ek owiązał taki pęk mierz 
wy, że ledwie ją Baranów; na plecy 
zdołał zapodać, ale dla siebie wziął tylleo 
ździiebko po- kieszeniach. * .

Skłonili się skarbnikowi iginaecaąie, 
Pana Biega pochwalili, i idą. A znóiw eę 
iprzed nimi śc.any rcabwierają i świa­
tełka pykają ipo dirodze. Lecz kiedy się 
już ku wierzchowi przeżerać poczynali, 
wiiaitr poszedł od chodnika, ’a sjtygar w 
jednej chw.il gdzieś się za.p;d® al. Tyfkio 
żabka- sobie siedziała -na ka-mięniu i 
ludlzkm głosem -za nimi skrzeaz.?.-a:

— ,^Nie bierz wlę/jej, niż ci potrze­
ba, by ci to na szkodę nie wyszło".

Ale się tam za nią nawet nie obejrzeli 
gdyż wyjście już widać Ibyło a j stratóh 
ich począł w pędy poganiać.

Aż tu, gdy się już na wierch wyfdra- 
ipałż, Szymikowi naraz kieszenie ober­
wało . zkciutkie ipieniądze |po ziemi się 
posypały.- Baranem tymczasem jak trze 
pto o ziem, tak i został. Oibrjyimiia 
wiązka sia-na w złoto się przemieniła i 
zgniotła chłopa na m-.-azgę.

Zanim sóę Szymek miał czas opamię­
tać, to już i z-na-k-u ze złota nie było, a 
tylko- kamień wielki na tym m.ejsiau po'- 
został. Przerażony chlc-p pognał w świat 
gilzie go cijzy * ipomiosły. Mówili, że się 
gdzieś jajw.esil przy drodze, ale* tam 
prawdy njkt doikiiad-nie dociec nie zdoła.

yVid'ać się w złą wybrali godzinę, albo 
też skarby jeszcae się nie przeczyściły, 
bo. to i. d-riś, choć dtażo już czasu od tego 
wypadku upłynęło, światełka się poka­
zują, ale -najwięoej w-o-kól barakowego 
kamienia.

Na dtote, jak na- dole, wiad-cmoi, razło- 
w-iek nigdy -nie pewny. A jeszcze wtedy, 
gdy go tam zawiedzie chciwość, a przez 
to prąiw- dołowych nie potrafi uszano­
wać j-ak należy. ■ .

Tak przecież zawsze bywało, vpa- 
docnia...
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Przed zaduszkowe uwagi

Mogiła na cmentarzu sosnowieckim
Na amewtarau parafialnym w Sosno­

wcu anagduje się mogiła, w której zna­
lazły wieczny spoczynek doczesne szczą­
tki całej rodzony. Jednego dnia, a raczej 
jedlnej nocy śmierć zabrała trzy osoby, 
czwarta zaś zmarła z odniesionych ran 
w szpitalu i równ.eż pochowana zosta­
ła w tym samym grobie.

Głośny był to 'wypadek w Zagłębiu 
przed 32 łaty.

Na ul. Kahisińskiej, obecnie Racławi­
ckiej w Sosnowcu zamieszkiwała robo­
tnicza rodzina Zygmuntów, złożona z 6 
osób. Cała rodzina brała żyjwy udział 
w ruchu niepodległościowym i należała 
do PPS.

W początkach 1906 roku, ściślej 4 
lutego jeden z członków tej rodziny, 
Walenty Zygmunt, otrzymał polecenie 
e ^partii" jpnzyszykowama bomb, po­
trzebnych do wykonania jakiegoś za­
machu. Bomby wykonywane były w za­
konspirowanym lokalu, jednakże tego 
wieczora dostarczono je do mieszkania 
Zygmuntów. Około północy ma ul.cy 
Kaflusińśkiej wynikła jakaś awantura. 
Rozległy się strzały. Była to prawdopo­
dobnie jedna, z wiełu utarczek bojow­
ców z żandarmami i policją rosyjską.

Z miewyjaśn.onych przyczyn wybu­
chła w tym czasie w mieszkaniu Zyg­
muntów bomba. Skutki wybuchu były 
straszne!

Od odłamków bomby ponieśli śmierć: 
56-letnia matka Antonina, córki: Józe­
fa, lat 18 i Władysława, łat 16, oraz 
syn Wojciech, lat 26, który odniósł cię­
żkie ramy i przewieziony do szpitala 
Eimarł ,po trzech dnlaioh. Lżej ran.ij zo­
stali dwaj bracia: Walenty i Feliks. — 
Pierwszy z nich przewiez ony do szpi­
tala, aresztowany został przez Moskali 
l umieszczony w szpitalu więziennym, 
Feliksa zdołali towarzysze iwy wieźć za 
granicę.

Walenty służył następnie jeszłeze w 
Legwanach, Dziś, on jak i brat jegio Fe­
liks mieszkają w Zaglęb.u.

Tak się w pobieżnym, bardzo pobież­
nym skrócie przedfetaiwiają dzieje boha- 
terskiej, robotniczej rodzimy Zygmun­
tów.

• * *

Mogiła Zygmuntów na cmentarzu so­
snowieckim mie ma tej oprawy .ma jaką 
zasługuje.

Zdałóby się postawić na tym grobie 
jakiś pomn.k. Starzy towarzysze z 
Frakcji rewolucyjnej, skupiający się 
dz:ś w Stowarzyszeniu b. wdęźniólw po­
litycznych poczynili starania, aby na 
mogile Zygmuntów wznieść pomnik. 
Magistrat przyobiecał poparcie w mate­
riale, a nawet naczelnik Mart.m wyko­
nał projekt pomnika. Niestety, ani ro­
dzina, ani starzy towarzysze ipartyj.wi 
■nie mogą sami pokryć kosztów budowy 
pomn.ka.

Konieczne jest tedy poparcie społe­
czeństwa, które .niewątpliwie >nde po- 
tikąpi ofiar. Istnieje naiwet projekt prze 
nies.en a zwłok i umieszczenia szcząt­
ków obok kwatery legiomstóiw.

Nie wątpimy, ża na mogile rodziny 
Zygmuntów pomnik stanie. Nie wątpi­
my także, iż potrzebne fundusze się 
znajdą.

Wartoby przy zbliżającym się świę­
cie Umarłych zatroszczyć się o stoso­
wne udekorowani.© grobu rodziny Zy­
gmuntów, zmarłej dla sprawy Polski 
w tak dramatycznych warunkach...

• • *
Na cmentarzach zagłębiowskich roz-

są groby, żotaierzy .polskich. Leżą

na mich bojowcy, żołnierze Polski pod­
ziemnej, leżą legioniści z 1914 i 1915 r., 
spadkobiercy szaleńczego czynu z 1863 
roku, leżą żołnierze Potoki już niepodle­
głej, powstańcy śląscy...

Groby te muszą zapłonąć w Dniu Za>- 
dusznym setkam. świeczek, muszą się 
lantałeść na nich kwiaty, widome sym-

bole opieki i •wdzięczności społeczeńst­
wa.

Polska zawsze czerpała Sfwoją moc ij 
siłę z orężnych przewag >wojsttna.

N.echżiesz, my żywi o kulcie grobów 
żołnierskich nie zapominamy...

(h)
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Ichryzantemy!
■
 Drobno i wielkokwiatowe mule, fiołki alpejskie, araukarie, palmy oraz E 

krzewy róż piennych, krzaczastych, bzów, agrestów piennych itd. poleca: M

1 Zakład Ogrodniczy ALEKSANDER SKIBA I
S DĄBRÓW A-GÓRNICZA, UL. DĄBROWSKIEGO 15 TEL. 68446 E

Przyjmujemy zamówienia na wieńce, kosze i wiązanki 
PO CENACH PRZYSTĘPNYCH. 4485 ■
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KRONIKA

Chr ześcij ański
SKŁAD MATERIAŁÓW WŁÓKIENNICZYCH

WŁADYSŁAW BOROWIECKI
SOSNOWIEC, UL. 3-GO MAJA 29. TEL. NR. 630-47

POLECA: Na sezon jesienno-zimowy 1938-39 r. wielki wybór najmod­
niejszych materiałów bielskich, na ubrania, kostiumy, palta jesienne 
i zimowe, damskie i męskie, wełny i jedwabie na suknie, oraz mate­

riały na płaszcze i na mundurki szkolne. 4280
Ceny stałe. Obsługa fac howa
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KALENDARZ DNIA

30
Paździer.

Niedziela
Święto Chrystusa Króla
Słowiański: Przemysława
Słońca wsch. 6.27, zach. 16,12
Księżyca wsch, 12,23, z, 21.54

HISTORIA PODAJE:
14,32 Nadanie praw Ormianom w Polsce
1609 Oblężenie Smoleńska, przez Zygmunta III 
1702 August II Saski zajmuje Pirusy.
1905 Rosja otrzymuje „konstytucję".
1918 Powstanie Rady Narodowej w Cieszynie

PRZYSŁOWIA:
Gdy stracisz co ci fortuna, udziela, 
Dopiero poznasz, czy masz przyjaciela

ZŁOTE MYŚLI
I największa cfiamość w malej będzie cenie, 
Jeżeli tego nie spełnisz, coc każę sumienie.

Kina w Sosnowcu grają dziś
ZAGŁĘBIE: „Przygody Tomka Sawyera". 
EDEN: „Złotowłosa".
PATRIA: „Ostatnia Brygada".

Dyżury aptek w Sosnowcu
Dziś dyżury dzienne 1 nocne pełnię nastę­

pujące aptetó:
J. Garbaczewskiego — uh Sienkiewicza 9
W. Wasilewskiego — uh Modrzejewska 10
W. Zielezińskieigo — ul. Orla 28

Wytworne ubiory męskie
wykonywa na zamówienia

W. KALABIŃSKI
SOSNOWIEC, KALISKA 43. 

4875 Tel. 62-206.
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Nakrycia platerowane
i ze stali nierdzewnej

Galanteria platerowana

„METALURGIA”
SKŁAD TOWARÓW ŻELAZNYCH

1 ■ właśc. Stefan Klimaszewski
= SOSNOWIEC

ni. Warszawska 8. Tel. 617-90,

Uroczystość 
„Czynu Zaolzańskiego11 

W SOSNOWCU
Dzisiaj w b-.cnowcu, jak wiadomo, oubędze 

aię uroczystość uczczenia Czynu Zaolzań- 
skiego.

O godz. 10.30 odprawione będzie urocze 
nabożeństwo w kościele parafialnym, & o z 
12 na placu 11 Listopada przed dworcem ko­
lejowym odbędzie się wielka mBnifes.acja 
pcdezais której wygłoszą przemówienia pp.: 
prezydent .Kaczkowski i nacz. Nawrocki

Inauguracyjne przedstawienie
TEATRU ŚWIATA PRACY

Teatr świata Pracy przy organizacji mło- 
dzieży pracującej w Sosnowcu pod kierowmc- 
twem Narcyzy Braszczyńskiej urządza dzi­
siaj w niedzielę 30 hm. inauguracyjne praed- 
stawienie w sali przy ul. Kilińskiego, 3 w So­
snowcu.

W programie: „Jest sobie kosiarz..."—sita­
ka Rudolfa Mirbta w 3 obrazach z prologian 
w przekładzie Elżbiety Wolschendorf i Jłe- 
porteż śmierci"—szrtuka Rudolfa Mirbta,

Początek o gdoz. 19, koniec o ogdz. 21.

Teatr miejski w Sosnowcu
Dziś dnia 3Q hm. o godz. 16.30 ciesząca się 

wielkim powodzeniem komedia J. Devała pt. 
„SUBRETKA".

Wieczorem o godz. 20.30 powtórzenie pre­
miery, komedii S. Kiedrzyńskiego „PIORUN 
Z JASNEGO NIEBA", która sądząc z życzli­
wego przyjęcia przez licznie zebraną premie­
rową publiczność, zyska niemniejszy sukces, 
jak grane na scenie sosnowieckiej inne kome­
die tego łubianego w Zagłębiu autora.

HANKA ORDONÓWNA W SOSNOWCU
We wtorek dnia 1 listopada o godz. 20 wy­

stąpi w Teatrze Miejskim tylko jeden raz nie­
zrównana pieśnaisnka1 Hanka Ordonówna w no­
wym dotychczas nie znanym repertuarze. Bi­
lety wcześniej do nabycia w firmie W. Cze­
chowski, ul. 3 Maja 8, w niedzielę 30 bm. w

HWnifflE 
umiw-pn 

najwyższy gatunek — nadeszły dc W 

K. i R. MOOR 
Kraków 4897 uL Grodzka 15-

Teatr w Katowicach
WYSTĘP HENRYKA SZTOMPKI

Dnia 1 listopada br. o gedz. 20 w Teatrze 
im. St. Wyspiańskiego wystąpi z własnym 
recitalem znakomity pianista Henryk Sztomp­
ka i grać będzie wyłącznie utwory Chopina, 
między innymi wszystkie cztery Ballady. Bi­
lety w cenie od 1.35 do 5.70 do nabycia w ka­
sie teatru. Teł. 324-48.
„KRAWIEC W ZAMKU" W KATOWICACH

W czwartek, dnia 3 listopada o godz. 20 pre­
miera kapitalnej komedii francuskiej Armonta 
i Marchanda p.t. „Krawiec w zamku".

Niedziela 30 hm. godz. 15.30 — „Król Ste­
fan" (dla ZPZZ).? godz.’ 19.30 — „Król Ste­
fan" (dla Akcji Koto!.)

Wtorek 1 listopada godz. 20 — Henryk 
Sztompka.

Czwartek 3 listopada godz. 20 — „Krawiec 
w zaimku" (premiera,).

X ODZNACZENI. Za zasługi na polu pracy 
społecznej odznaczeni zostali pp.: nacz. Ka. 
zimierz Lengas z Będzina i Włodzimierz Ba- 
romski, urzędnik Sosnowieckiego Towarzystwa 
w Sosnowcu.

ifUfcMdaid
— przy.kupnie, czynną opakowaniu i tabletkach znnl. 

duje się krzyz'B'ayerg .gdyż bez tego znaku 
KEŻlma tnhlpfdk ASPIRIN

£££&£.&£ OZU

przy, kupnie, czynną opakowaniu i tatilefkach znaj­
duje się krzyż''Bayer g, gdyż bez tego znaku nie

TABLETKI ASPIRIN;

Tow. przyjaciół batal. ON
W SOSNOWCU

Zgodnie z uchwałami zebrania organizacyj* 
nego z dnia 29 września rb. wybrany sow3 
Organizacyjny Komitet Oddziału Polskiego 
Białego Krzyża w Sosnowcu, którego zada­
niem m. in. miała być stała opieka nad M 
nierzami Batalionu 0. N. i ich rodzinami..

Ponieważ jednak we wszystkich tych »“eJr 
scowości-aioh, gdzie istnieją oddziały 
Narodowej powołane zostałły specjalne 
warzystwa Przyjaciół O. N., orgunizacyjnł 
Komitet oddział PBK postanowił zwołać 
noiwme zebranie celem zastanowienia się 
swent. zmianą pierwotnej uchwały w 
ku powołania Towarzystwa Przyjaciół esw 
lionu Obrony Narodowej w Sosnowcu.

Zebranie w tej sprawie odbędzie sę *
31 bm. o godz. 19 w Retuszu :PcSi 
Rady miejskiej).
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X PRELEKCJE W KINACH NA
OSZCZĘDNOŚCI. Z racji cbchcdzcr.eg’ 
„Dnia Oszczędności" dzisiaj i jv'-r; ,'';f j. 
ne będą prelekcje <na temat

jOBUWIE
I
f>
J
i
i

w pierwszorzędnym gatu“' 
ku i wykonaniu po cenach 

zniżonych poleca:

W. POGODA
SOSNOWIEC, 3-go MAJA 3’



jfr, 298 „KURIER ZACHODNI*** nacięła 30 paWem^a W8 rofca 1
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'HlS Stowarzyszenia Kunców Polskicfe
w Sosnowcu

nr dniu dzjstojszynł, O3idaia! Stowa- 
wVfizen;a Kuprów Msflcieh w Sosnowcu 
Łózii swe 25-le:ie. Na przestrzeni 
tvch 25 la* ruiato Stowairayszenie nie- 
ieto trudność do pokonania, nie jedną 
^szkotflę do przełamania. Wybknąw- 

sobie jasno cele 'wytu wale do ni ich

Wytafwale do, tych celów dąży ndeŁi- 
oana jeszcze garstka kupców polskich- 
ricBierów. Jednak j<ujż dzisiaj motana 
śmiało prorokować, iż następne 25-lec-e 
będzie bez [porównania wydajniejsze w 
r®ultaty. Te pierwsze 25 lat — to je-,

Na uroczystość Chrystusa-Króla

Szczytne posłannictwo katolików
Papież Pius XI w r. 1925 wydał orędzie, 

które proklamowało światowe jedynowładztwo 
Chrystusa-Króla. święto Chrystusa - Króla, 
przypadające 30 bm. ma być dla nas kotwicą 
na wzburzonym morzu dzisiejszego życśa. 
„Skoro tedy rozkażemy całemu światu kato­
lickiemu czcić Chrystusa-Króla, tym samym 
zaradzimy potrzebom naszych czasów i poda­
my szczególne lekarstwo na zarazę, toczącą 
ludzkie społeczeństwo. A tą zarazą — to za­
śmiecenie życia". Powyższe orędzie — to a- 
larm, Wszędzie dziś rozbrzmiewa głos Piksa 
XI: „Im więcej niegodni® pomija nie milcze­
niem Imię Chrystusa, tym głośniej należy Je 
wielbić i dobitniej stwierdzać prawa j władzę 
Chrystusa. Ogłasza papież społeczeństwu pra­
wo Boże, będące antytezą zrewolucjonizowa­
nych praw człowieka Odtąd „Iex Christ! — 
lex suprema". Jest to wyraźne wezwanie do 
krucjaty przeciw tym wszystkim, którzy dzi- 
śaj w życiu publicznym nie chcą uznać praw 
ftrjstusa.

Kościół opuszcza swe mury i idzie na pod- 
M dzisiejszej odchrześcijanionej kujtury. To 
doroczne święto ma utrwalić w naszych du- 
szrch tę prawdę, iż: Chrystus nia królować w 
naszych umysłach, sercach i woli. Godność 
królewska Chrystusa domaga się, aby wszy­
stkie państwa tak w wydawaniu praw i w wy­
mierzaniu sprawiedliwości, jako też w wycho­
waniu młodzieży stosowały się do zasad chrze­
ścijańskich. W literaturze, sztuce, nawet w 
Parlamentach powiewa dotąd wojowniczy 
sztandar walki z kościołem katolickim, .który, 
ialjo niezawodny regulator spraw ludzkich, 
Pozostanie zawsze niezniszczalną duszą zdro. 
we) kultury. Kościół i rewolucja — dwie wiel- 
. * dziś, potęgi, które walczą ze sobą na życie 
1 Śmierć w imię swej misji, swego posłannic- 

rewolucja, by zniszczyć istniejący ustrój; 
"Osmól, by budować zdrową społeczność. Epi- 
°? i rozgrywka tej walki przypada na ozasy

. ™Snąc wykrzesać w naszym polskim ży- 
katolików nowych, żywych, światłych, od- 

w_J*y*’ł’ ws*tro® sprawiedliwych j uczci- 
. c > Przenikniętych duchem sprawiedliwości 
stw' °ś°i’ n'ezin<‘Tćow-anie walczących o króle- 
stu° na Zlem’’ ° zwycięstwo idei -Chry- 
na n.ad satal»zmem — Episkopat Polski 
•Hr ustaW dla Akcji Katolickiej

e hasło i nowy program. Jest nim „po­
da m ' skonanie uchwał I Polskiego Syno- 
"o Plenarnego".
JJ0,° tego hasła programowego skupiać się 
^?race katolików.
rzygz-'^? Jego zajmą się Związki, Stowa- 
'hwał1,13 ■ Oddziały Akcji Katolickiej. II- 
’ te/ Synodu (1956), które
kraju ' Wil" oI>°1'iiIzu3? na telrenie całego 
g, rL'*y.ty<®y*y Jasno naczeinc linie dalsze- 
na lere ^“iwyzmu w Polsce. Obecnie 
s°l’darna<; WSZyst,'c’cl' diecezji rozpocznie się 
się s Praca, by ogół wiernych zapoznał 
craz uv z postanowieniami synodu,
"ajmnil-i« w życie. Nie ulega zaś 
nie relil^ Wątpli'w<>śa, iż pełne zrelalizowa- 
""•du Wy' nych i społecznych postanowień Sy- 
b'k«> , magać todzie wielkiej aktywności, nic 
strony iaŁ-,rOny ducl'<h'ieństwa, lecz także ze 
'beczeń t naisze™ych warstw katolickiego 
*ń?źone^ Wa" A'e dla wszystkich pobudką do 
"lość, iż1 P^acy może i powinna być świado- 
l'°*'eń s23 legaj4c o pełne realizacje posta- 
ll>*aiuelnyiW^U’ pracu34 nie tylko nad ugrun- 
Państ»a t>W’ary’ a'e * umocnienie potęgi 

» se inny sens maja uahwąły

dynie fundament pod budowę kupiecką., 
która dopiero poioztnie (wyrastać w So­
snowcu w sensie ilościowym i jaikośc’o- 
wym, w sensie tradycji kupieckiej.

„Kurier Zacfoódtoi" tak bardzo żywy 
utrzymujący kontakt z kupiectwsm pal 
skim Zagłębia Dąbrowskiego — składa 
.cddzaałowi Stowarzyszenia Kupców Pol­
skach‘w Sosnowcu z okajji 25-letniego 
jubileuszu — serdecznie żyfcaetoa pięk­
nej i jak najbardziej owioieinej pracy, 
ku pożytkowi Narodu, Państwa i. swe­
go własnego.

REUMATYZM

ARTRETYZM i PODAGRA 
sa plagą ludzkości.Tabletki Togal 
stosowane w tych cierpieniach w 
dawkach po 2 -3 tabletek 3 razy 
dziennic uśmierzają bóle i przyno­
szą ulgę. Do nabycia w aptekach.

FLORIAN”W
Potężny film w-g porywającej powieści znakomitej autorki 

MARII RODZIEWICZÓWNY

Ku czci poległych
oficerów i szeregowych pułku ziemi będzińskiej

ibne aa ■dtu.sae .poległych. Po nabożeńst­
wie zaś nastąpi składiainae wieńców — 
iprzed pomnikiem polegijjcł^.

W uroczystościach weźmie również 
udział delegacja pułku z Tarnowskich 
Gór.

Organizacje z terenu powiatu proszo­
ne są o wzięcie udziału w uroczystości.

Od 16-go października 1938 r. 
całkowita zmiana programu 

artystycznego:

Wl

11° 1)01

» DUET LEOPOLIS
<■ znakomity w tańcach groteskowych 

po powrocie z zagranicy.

2) TANIA TAŃSKA JA
- przemiła tancerka estońska 

w tańcach charakterystycznych
Orkiestra „HAPPY BOYS^długo 
ciesząca się powodzeniem bywalców 

Adrii Warszawskiej

Najlepsza kuchnia na terenie Zagłębia 
Dąbrowskiego i Śląska.

W dniu 2 listopada, tj. w Diaień Za­
duszny, dorwanym zwyczajem odbędzie 
się w BętJajnie uroczystość ku czai pole­
głych oficerów i szeregowych pułku 
piechoty Ziemi Będzińskiej.

O godz. 10 ramo odprawione będzie iw 
kościele parafialnym inabożeństwo żąjo-

Zdobycze kulturalne
CZĘSTOCHOWY

W bliskim zasięgu roagtośmi ktaftonribkiei 
■jest też obok Zagł^a Ozęgbocteuwa. Etanie^ 
waż zaś miasto to należy dn naszego wo>je- 
yódatwa, przeto od-.zjasu do czasu w samach 
cudseji życia iwojew&iztwa -ikieiecfctegp"1 
odbywają się pogadanki i o tym HRBEim sąH 
siedaSe Zagłębia.

W najbliższy wtc-redc o godz. 1%5®, ®ed. K. 
ówierk wygłosi pogadankę pt. „Zdobycze lśdr 
turałne Częstochowy". '

r—i
FIRMA CHRZEŚCIJAŃSKA

I. KBWftLSKfi 1 Sta
SOSNOWIEC, ulica Delderta 5. J 

Telefon Nr. 6:25182.
TKANINY samocłicdąwe
CERATY i linoleum g:
CHODNIKI j wycieraczki ■

kokosowe
DUŻY WYBÓR! |.
4416 CENY NISKIE ! |

5..™.™—J|
„Gałązka Rozmarynu** 

Nowakowskiego 
DLA RADIOSŁUCHACZY

W niedzielę dnia 30 bm. o godz. 17.50 Teatr 
Wyobraźni wznawia interesującą sztokę 2^ 
gmumita Nowakowskiego „Gałązka rozmary­
nu". Audycją tą zainauguruje Polskie Radio 
okres programu, w którym poszczególne od­
cinki związane będą z 20-tą rocznicą odzyska­
nia Niepodległości.

„Gałązka rozmarynu" w artystycznej i ży> 
wej formie opiewająca przeżyć a Legionów 
na frontach wielkiej wojny, opaita na auten­
tycznym materiale, opracowana z rozmachem 
■i nerwem — jest jednym z tych utworów, 
które nie nużąc potrafią w pamięci iwddsw czy 
słuchacza utrwalić wielkie momenty naszej 
historii.

X ZIEMNIAKI DLA BEZROBOTNYCH. Za. 
rząd piiejskj- w Dąbrowie rozpoczął wydawać 
bezrobotnym ziemniaki na zimę.

X CHOROBY ZAKAŹNE. W ub. tygodniu 
zanotowano na terenie Sosnowca następujące 
przypadki zachorowań i zgonów na choroby 
zakaźne: dur brzuszny—5 (2 zgony), płonica 
—1, błonica—5 (1 zgon), odrai—-1, róża—2, 
'krztusiec—4, gruźlica—1 (1 zgon),



Nowości jesienne 
dla Pań 

nadeszły w dużym wyborze 

„BŁAWAT POLSKI" 
SOSNOWIEC, 4089

3-go Majal4 i Warszawska 1.

NA FALI DNIA
...KACZKI i ŻABY

Każdy okres przedwyborczy stwarza 
znak-.prity klimat dla narodzin kaczek 
(dziennikarskich) i żab (gdzie konie 
kują... .jtd.) polityczno-spoleeanych. — 
Znakomity urodzaj byw®' w tych okre­
sach na te dwa stworzenia. Kto prze­
gląda iprasę codzienną (nie iwyfązizając 
raasaej zalgłębiowsko-śiąslrej) łatwo to 
może stwierdzić.

Plrzyfaomniijmy sobie dni przed ze- 
hpainiem kolegium wyborczego, na któ­
rym dokonano wyboru kandydatów <n>a 
posłów. Co wówczas nie wypisylwano na 
temat rzekomych kandydatur. Bawio­
no się nazwiskami w sposób najwyraź- 
n.ęj bezceremonialny, jak g^yby za na­
zwiskami .nie kryli się żyfwń ludzie.

Te kaczuszki < żabki — były jednak
dn.-bLaz.gama wobec innych, mniej sym­
patycznego wyglądu, bo cuchnących 
błotkiem kłamstwa i złośliwość...

Tak naprzykład poniektóre dzienniki 
rozpuszczały bujdy ma temat 'nieporo­
zumień w OZN., rzekomych 'dywersji 
czynionych przetz cefJomfców OZN itp.

Wialdomośca te, dla ludzi choć trochę 
aramtujących się w sytuacji były śmie­
sznie nieprawdziwe. Luda.om jednak, 
którzy tkwią głowami i sercami w mi­
nionej rprzesElości anarchii partyjnej — 
takie ploteczki basrdteo smakowały,.

Ani te kaczki, ani żabki — fabryko­
wane przez zjednołcffiotnych malkonten­
tów (awących się szumne opozycją) 
ant nie zamąciły fal; dnia, ani niozcgio 
nie zdziałały. Ot takie sobie kwakami® i 
irsóhotamó®, a azaeami plucie (ten ostat­
ni jest przywilejem ropuch).

Do specjalnego rodzaju zjawisk zali­
czyć trzeba ataki niektórych dzienni­
ków na -prezydenta m. Sosnowca, p. 
Kaczkowskiego. Ot, naprz.ykła'ói, jeden 
z dzienników śląskich, będący własno­
ścią p. W. Korfantego, zaatakował pre­
zydenta Kaczkowskiego, za przywróce­
nie prezydentowi przez Radę miejską 
dodatku specjalnego iw> wysokości 350 
zŁ, którego to fedatfcu p. Kaczkowski 
zrźekł się w okres.e swego płatowania.

Przyznanie tego dodatku specjalnego 
który nawiasem mówiąc pobierają w 
całej Polsce wsayscy prezydenci i wice­
prezydenci (nie wyłączając przynależ­
nych do opozycji.) straszliwie oburzyło- 
wspomniany dziennik, który wypomina 
nawet p, Kaczkowskiemu dwie pensje 
prezydenta i poselską. Mój Boże! A jak 
ip. Korfanty brał kilkanaście pensji to 
było w porządku? Jak wiz.ął z tych pen- 
syj około 80.000 zf. to było w porząd­
ku? Jak brał pensję jako poseł. do Sej­
mu w Warszawie i poseł do Sejmu ślą­
skiego to było w porządku?

Nawet w demagogii trzeba zachować 
umiar. A już zupełnie ona nie pasuje, 
gdy pojawia się ona w dlz.enniku, któ­
rego właśctóel głosi nieustannie ha­
sła o... prawdzie, etyce, poczuciu spra- 
wiedil.lwioścd.

inułiiiin uuuHUunu i „mmi im 
zawiadamia P. T. Odbiorców, że po 
ponownym uruchomieniu febryiki iw 
Krakowie powiększyła znacznie skład 
znanych ze swej jakości wyrobów 

w Katowicach, Plac Wolności 4.

Wio zoromailzonio nrzo^oborns 
OZN w Dąbrowie

Wczoraj popołudniu odbyło się w sali' 
kina „Ars" w Dąbrowie wielk.e zgro- 
malitaenie przedwyborcze, zntrgainiziawa- 
■ne przez mieljscowy obwód Obozu Zje­
dnoczenia Narcdojwego. W zebraniu 
wzdęło udaiał fpan-ad 1000 osób.

Zebrame zagaił prezydent T. Trzęsi- 
mieeh, po czym wygłosili przemówienia 
pp.: Z. Nowara, Fr. Drożdż, L. Tomasz­
kiewicz, dr. J. Braun, adw. M. Lipski.

Móiwcy przedstawili dokładnie obecną 
sytuację ipolityczną, omówili szczegóło­
wo problemy gpołeczne. ze szczególnym 
uwzględnianiem sytuacji elementu ro­
botniczego i zagadnienia wsi, wreszcie 
akcentowali silnie konieczność konsoli­
dacji społeczeństwa.

Zebraha pnzedfwybanaze odbyły s.ę 
również wczoraj w Grodźcu i w Nowym 
Sielcu.

^TAJEMNICA PIĘKNYCH RĄK 

polega na słarannem ich ułrzymaniu. Prze'd WyjśćieWjnafpo­
wietrze i ńa noc należy nćnrzeć ręce udelikatniającym i w.y.bie- 
lajęcym Kremem Prałatów, przenikającym,w tk'ańkl su‘~

UROCZYSTE WPROWADZENIE POSŁÓW ZAOLZIA DO SEJMU ŚLĄSKIEGO
W Katowicach odbyło się uroczyste posiedzenie ejnau śląskiego, połączone z wprowadze­
niem w ekfcd Sejmu posłów polskich a Zaolzia, powołanych przez Pana Prezydenta Rze­
czypospolitej Polskiej. Stoją od lewej ku prawej: dowódca dyw. płk. Sadowski, biskup ślą­
ski ks. dr Adamus, gen. Bortnowslji, wojew. Grażyński, marszałek Sejmu dr Grzesik i bi­

skup suftaagan śląski! Bieniek.

B”„SAVOY” SosHiiec ni. ]-Haia 8.
iEL. 61-901 PODZIEMIA — TEL 62-791

. Od 15.X.1938 REWELACYJNA ZMIANA PROGRAMU:

' HERA ZWAŃ: Tango argentyńskie — Poleczka.

l NINA LELEWSKA: Paso-Doble-W alczyk-Pa j acyk 

||J Atrakcyjna para taneczna RENEE-RI:
AKT AKROBATYCZNY — RAPSODIA WĘGIERSKA

Ml
Świetna orkiestra
HENRYKA ARSKIEGO i NORBERTA BILSKIEGO

UWAGA—UWAGA—-Już niedługo w „SAyOW????

Żywa pochodnia na ulicy
Oblali przechodnia benzyną i podpalili

W

. IZCJ..-..'!

Przed kilku miesiącami, jak o tym 
iw swoim czasie donosiliśmy, dk> tprae- 
cho.dizącego ulicą Dęblińską u zbi-ągu 
ulicy Towarowej w Sosnowcu Altera 
Lichtiga a. Chęcin, przebywającego 
chwilowo w Sosnowcu przyskoczyło 
doń jakichś dwóch osobników, przy 
czym jeden z ndch polał go benzyną, a 
drugi zapalniczką podpalił rozlany płyn 
na głowie Lichtiga, który stanął w pło- 
mieni.ach. Dzięki szybkiemu ratunkowi, 
poszkodowany odniósł jedynie qpair.3e- 
nia twarzy i stracił wszystkie włosy na 
igłowie.

Wadzie śledcze ustaliły, że na Liich- 
gjta iw krytycznym dniu 6 lutego napa- 
dli Feliks Godowski i Józef Bukowski. 
Tym, który oblał Lichtiga, był Buko­
wski, a pożar wzniecał znowu Goidowsk..

Bukowski tłumaczył się przed sądem 
I że miał dwie butelki: jedną, z wódką,, a 
drugą z benzyną i że się ipomyl.ł, a Go­
dowski chciał znowu „przyjrzeć się“ 
Lichtigowi, czy mu się nie stała krzy-

>1,

Program uroczystości
STÓW7. KUPCÓW POLSKICH

m
foki oryginalne lipskie 
z łapek karak. i breitzzwanc.

Program dzisiejszych uroczystości 
niego Jubileuszu Stowarzyszenia Kupców pc; 
©kich w Sosnowcu przedstawia się następu" 
Sjąco:

godz. 9,30 — uroczyste nabożeństwie- w ko. 
ściele Wniebowzięcia NMP;

godz. 10.50 — przemarsz i złożenie wieńca 
nai płycie Nieznanego Żołnierza;

godz. 11.30 — akademia w Izbie Przemy. 
stowo-Hatndlawej, na którą złożą się: zagaje, 
-nie i powitanie gości przecz prezesa SKP, pne. 
mówienia gości, „25 dał Stoiw. Kupców Pol­
skich w Sosnowcu" — referat wygłosi wice­
prezes SKP p. P. Kucharska, „Współpraca 
SKP tz Izbą Przemysłowo . Handlową" wyglo- 
si dyr. Izby PH mgr K. Gadomski', „Ideologia 
Związku Polskiego" wygłoś mec. T. Płudow­
ski, wręczenie odznaczeń zasłużonym człon­
kom SKP, popisy młodzieży gimnazjów ku­
pieckich żeńskiego i męskiego, aamknfęcie;

godiz. 13.30 — wspólny obiad w salach Klu­
bu Towarzyskiego.

CHORZY MpRSZYŃSKA
LECZCIE SIĘ SOLlubWODA
WKRAJU GORZKA

Silniejsza 1 
skuteczniejsza w 

działaniu niż podob­
ne środki zagraniczne, 

jest nasza SÓL MORSZYŃ- 
SKA lub GORZKA WODA MOR- 

SZYŃSKA. Stosuje się przy niedo- 
maganiach żołądka, przy zaparciu stok* 

i cierpieniach wątroby. Żądać w apt. skŁ ąpt.

Przed 11 listopada
W CZELADZI

W Czeladzi odbyło się megdaj organia- 
ęyjne posiedzenie Komitem uczczenia aMe- 
ja-a odzyskania Niepodległości <®az Czym 
iZacdzuńskiego". Obie te uroczy^uści ddo- 
dzcue będą w Goeladzi w dniu il listopada A. 

?Zebran'u przewodni'.-burmistrz miasta p. 
H. Brudmcki.

W dyskusji omówiono w zarysach progi® 
-uroczystości, który szczegółowo opracuje Ko­
mitet wykonawczy oraz .wyłonione sekcje.

W skład komiltetu wchodzą pp.: burmista 
Brudmcki — przewodniczący, dyr. J. Zadroż­
ny, dr Z. Grątkowski, sekretarz J. TajdunM, 
T. Tierling, M. Koroniewski. i N. Nadia.

Poza' komitetem wybrano sekcje: artysty­
czną i finansową orać komisję rewizyjną.

RADIOODBIORNIKI
I K A 

korona
NAJDOGODNIEJSZE RATY
WSelki wybór ŁYŻEW, BOTÓW, NAE1

„STADION"
SOSNOWIEC, 3 Maja 29, teł. 65053 

Posezonowa wysprzedaż motocykli D-K^j.

CHRZEŚCIJAŃSKA
PRACOWNIA UBIORÓW
WOJSKOWYCH
L. FLAK
POLECA dla pp. Oficerów, P°^ 
rążych i Podoficerów oraz dla org» 
nizacyj, Kopalń i Hut wszelką 
rodzaju płaszcze, mundury, Pel 
ny, czapki itp.

X WIECZOREK TANECZNY W 
SOKOLIM W SIELCU. Z dniem 30 bm 
•gimn. Sokół -w Sielcu ponawta ’wieCf°!^w i 
wainzyskie z tańcami dła awy<* 
sympatyków w sali Sokołni, prW ®-
6. Początek o godz. 19. s
X ARESZTOWANIE ZŁODZIEJKI.
bm. nlejaika Wanda Karmańska z jjr-k * 
skich skradła garderobę Janinie Nu1 
Ożarowicach i zbiegła. Obecnie z'°dzf ^ £sa. 
trzymeno i z polecenia władz sądo’'7! 
dzono w i-ireszeie. Skradzioną garderełb?
cono posakedowanej.

Najsolidniej w f-mie

STEFAN ŁUCZYWO
Skład futer i pracownia kuśnierska

tel. 616-83
SOSNOWTEC, ul. Piłsudskiego 8

Najlepszy aktor doby obecnej

CHARLES BOYER
w filmie „Zbłądziłem"



Nr. 298 „KURIER ZACHODNI"* niedzSeła 30 paSdsiemfka 1938 roStf

Przed wyborami

odbędą się w Zagłębiu 

zebrania przedwyborcze 
organizowane przez

Obóz Zjednoczenia Narodowego

“ctrZEMIESZY CE
Kino “Paw" godz. 10 rano 

nrizemaiwiają: adw. Pawełek, adw. 
1 M. Lipski, Z. Nowara, L. To­

maszkiewicz i Fr. Drożdż,

BĘDZIN
godz. 16 — przemówienia wy­
głoszone będą przez megafon,

CZELADŹ
w sali straży ogniowej g. 12.30 

przemawiają: adw. M. Lipski, L.
Tomaszkiewicz, Z. Nowara.

SOSNOWIEC
sala Gimnazjum im. Staszica 
godz. 16

przemawiają: kpt. E. Piotrowski 
(Zw. b. ochotników) i adw. M. 
Lipski,

NIWKA
w klubie urzędników, g. 16.30 

przemawiają: adw. Pawełek, L.
Tomaszkiewicz, adw. M. Lipski
i Z. Nowara,

PIASKI
w sald „Sokolnik godz. 18 

przemawiają: St. Wolff, L. To­
maszkiewicz.

PSARY
godz. 16 — Dom strażacki — 
Drożdż, Nowara.

Poświęcenie świetlicy
KOŁA PCK W GOŁONOGU

Jednej a ostaitnich niedzieli odbyła się w 
GokwJga umocizystjść poświęcenie. świetlicy 
miejscowego Koła PCK oraiz rozdania świa­
dectw absolwentom kuwi rat san.

Ubwzystcść rozpoczęto mszą św. w miej- 
stwym kościele aatkońcr.uią kalaniem ks. ka­
pana Wajsa.
0 godz. 17 iks. Wajs dokonał poświęcenia 

loictdu, wygłaszając akoroznośc owe przemó- 
daiie. Następnie przemawiali do zebranych 
wfcnków PCK i zap.o-szonych gości prezes 
Koła PCK w Gołonogu p. A. Knnuffciwa, in- 
stmktor powiatowy PCK p. A. Skonjorowski, 
delegat oddziału sosnowieckiego PCK p. Kon­
stanty Kozioł, oraz sekcyjny p St. Wróbei,

Uroczystość zakończono wspólną herbatką i 
tańcami.

Zasłużone wyróżnienie
Wielce (pomysłowe i pożyteczne mą­

cące j poduszki „Piastopil“ z gumy 
Porowatej o powierzchni przewiewnej 
W^dukowała fabryka Zaikłaiy Kau- 
®il«lwe „Piastów" S? A., wystaw.ejąic 
Je na Wystawie Szpitalnictwa w War­
szawie.

Zarząd Wystawy, oceniając wartość 
przedmiotów wyróżnił je Zbitym 

Walem. 4899

Niechlujny piekarz
WUSIAŁ SPALIĆ KOSZYKI Z ROBAKAMI 
k^n»sja sanitarna w Będzinie lustrując pie- 

ę Bermana stwierdziła, że korayki od 
były pełne robactwa.

szvlrOmiS^1 poleciła Bermanowi (wszystkie ko- 
w liczbie 150 wynieść na podwórze, po- 

spalić. Niezwykłemu wijewisku 
Sądałi licznó mieszkańcy Będzina.

H j —°o°---------
Uderzony w twarz 

ADL z DWUMETROWEJ rampy

KSjA1?y M,!esz^aAcami Dąbrowy Janem 
em (Królowej Jadwigi 20) a Józefem 

(Legionów 34) znajdującym się 
^rzeczk^ rampie kopalni „Reden" wynikła 

rtką w^? cllwili Książek uderzył tak silnie 
"Tsokośd SoTOmeia> ie t®1 spad! z rampy 

. ^óch metrów na bruk, dotznając 
obrażeń.

ciwko i^6 .pIzew,'eai'0®io do szpitala, zaś perze 
nie. 4żkowi podleją wdrożyła dochodze-

te! Bni Pfii Wiń Zawniliwjcli
pracowników umysłowych i fizycznych Zagłębia Dąbr.

Zjednoczenie Polskich Związków 
Zawodowych wydało odezwę do pra 

cown.ków umysiłolwych i fyzyozinyeh 
Zagłębia Dąbrowskiego, w której
m. ton. czytamy;

„Zadania i czyny naszego Rządu mu­
szą być poparte zbiorowym czynem pra 
cowników fizycznych i umysłowych — 
przez stawienie się wszystkich w dniu 
6 listopada rb. do urn wyborczych i od­
danie głosu.

Dnia 6 listopada
każdy obywatel spełni swój obowiązek 
i przez oddanie głosu zadecyduje o wy­
borze posłów.

OFIARNOŚĆ PRACOWNIKÓW BANKOWYCH NA F. O. N.
Na ajjęciu ufunderoany ąprzęt .wojen ny przez pracowni ików Banku Hantłłowego

Kolonia robotnicza „Betony” 
uzyskało oświetlenie elektryczne

W dniu wczorajszym, tj. w sobotę, ona 
kolcindi robotniczej iprzy kopalni. w Miło- 
'wieach, należącej do Towarzystwa So- 
snciwdećkiego, odbyła się ndecodzdenma 
uroczystość uruchom'0n>.a oświetlenia 
elektrycznego w mieszkaniach n:botni- 
zych, dizięk; zabiegom i staraniom za- 

wiadbwcy locjpaffim., p. inż. Wieczorkiewi­
cza.

Włączenie iinstalacji elektrycznych do 
sieci Okręgowej Elektrowni nastąpiło

KK8 vi lllhszu zdobyło iDże zautanie
po pełnych napięcia dniach wrześniowych

Niezapomniane dni wrześniowe! Jak wszę­
dzie do instytucyj bankowych, tak samo i do 
olkuskiej KKO pewna część obywateli w pa­
nicznym podnieceniu rzaiciła snę do wycofaniu', 
swoich oszczędności w obarwie wojniy.

Jak z tych opresji wywiązsła się Komunal­
na Kasa Oszczędności w Olkuszu, niecił po­
służą poniższe dane.

Juź od połowy września pewna część wkład­
ców podejmowała dość licznie swoje oszczęd­
ności, były poza tym poważne wypłaty z ra­
chunków czekowych. W rezultacie, przy rów­
noczesnych wpłatach, rwyplaty te nie dawi-ły 
podstaiwy do jafldegokolwiek zaniepokojenia. 
Dopiero z dniem 21.IX wptaty niemal ustały, 
natomiast wypłaty przybrały dość znacznie 
tempo.

W okresie do l.X KKO w Olkuszu wypłaciła 
przeszło 150 tys. zł, czyli z górą 15°/o powie­
rzonych jej .wkładów oszczędnościowych i ra­
chunków czekowych. Wypłacenie tej sumy, 
jak mogliśmy się przekonać, nie sprawiło po­

Agitacja, zmierzająca do zabicia w 
narodzie entuzjazmu i wi.ary w naszą 
dóba-ą iprzysizdość, (głosząca bierność i 
bojkot wyborów, musi być przez ctaSy 
śjwiat pracy odrzucona i napiętnowana, 
jako pochodzące od agentur międzyna­
rodowych i zrodzona z poczynań war- 
chdstwa.

Obecne wybory — to plebiscyt, ma 
jaki oczekuje nasze (państwo i zagrani­
ca. Pamiętamy ■wybory w ościennym

osobiście /praes p. jnż. Wieczorkiewicza. 
Pcimtocną do tego pożytecznego dla ro­
botnika czynu była zarówno Dyrekcja 
Totwamzystwia Sosnowieckiego, jak ró­
wnież Dyrekcja Elektrowni Okręgowej, 
która przyszła z pomocą finansową. W 
ten sposób ipo raiz pierwszy ,o.d lat trzy­
dziestu na kołom..! „Betony" zajaśniało 
światło elektryczne w mieszkaniach ro­
botniczych.

ważniejszych trudności, KKO bowiem normal­
nie trzyma szldo w gotówce i w natychmiast
płatnych należnościach w bankach, przekra­
czające 10°/o wszystkich jej zobowiązań wo­
bec wkładów i po.siadaczy rcehunków czeko­
wych. Oprócz tego KKO od szeregu lat bar­
dzo cględmie wyzyskuje kredyty redyskonto­
we i zestawowe w instytucjach bankowych. 
Dzięki temu zmobilizowanie gotówki nie przed
stawiało dła. Kasy poważnfejszej trudność’. 
To też w krytycznym czasie KKO płaciło ca­
ły czas bez przerwy, a na l.X zgromadziło po­
ważniejszą gotówikę, co dało możność bez naj­
mniejszej zwłoki wypłacania wszelkich sum.

Jak z tego wynika, KKO w Olkuszu zmon­
towana jest bez zarzutu, gdyż w nagłych wy- 
padkach potrafiła szybko zmobilizować środ­
ki pieniężne. Egzamin, jisłci pod tym wizglę- 
dem zdała olkuska KKO, przysporzył jej już 
nowy zastęp klientów, powierzających swoje 
oszczędności. (Ko). 4410

I 
i

1.

państwie, gdzie ok. 90 proc, wyborców. 
oWldało swoje głosy, aby zadókrómento- 
iwiać swoją wolę... jedność... silę... mana- 
,nie dila Rządu. Wzbudzono podziw za­
granicą.

Czyż jedność i zwartość Narodu jest 
(przywilejem tylko- innych matnddlółw'...

Wobec świata, Polski i sumienia Na­
rodu stwierdzić musi.imy w dniu wybo­
rów, że wielka idea naszego Rządu i 
.-Państwa, zmierzającego do przebudowy 
Polski — w Polskę potęgi i sprawiedli­
wości, znajduje zrozumienie, węzłami 
braterstwa zespala i łączy świat pracy 
i cały Naród.

Wszyscy do u®n wyborczych.
Wszyscy spetaijmy swój obowiązeft' 

obyiwaltdsdm.
Polski ruich zawodowy dąży drogami 

(prawdy i sprawiedliwości.
Polski ruch zawodowy kształtuje for 

my źyn a społecznego ne wedfiug ży­
czeń obcych — ale według praw dziejo­
wych i woli własnej Narodu.

Zjednoczenie Polskich Związków Za­
wodowych:

Polski Związek Zawodowy Pracowni­
ków Umysłowych ZPZZ. — Zarząd O- 
kręgowy Zagłębia Dąbrówek, hgo.

PdJski Związek Zawodowy Góiwików, 
Scki-oitariait Okrę/yowy Zagłębia Dąhro- 
■wskięgo.

Polski Związek Zawodowy Mctaiow- 
:ców, Sekretariat Okręgowy Zagłęb.a 
iDąbroA >.-iego.

Związek Zawodowy Pracowników Sa- 
-moraądowyeh i Użytocan. Publicznej

ZAWIERCIA
Zgromadzenia przedwybor.

W NOWEJ WSI
W ub. piątek odbyło się zgromadzenie przed 

wyborcze w Nowej Wsi zorganizowane przez 
obwód OZN w Zawierciu. Na zebraniu tym 
przemawiali: przewodnicząca pow. zrzeszenia 
ZPOK p. Michalina Psiwło.wska, p. K. Borow­
ski i p. Jan Kania. Bod koniec zebranie u- 
chwulono rezolucję o wżięciu udziału- w wy­
borach do Sejmu.

DZISIEJSZE ZGROMADZENIA
Dziś tj. w niedzielę odbędzie się szereg agno 

madzeń przedwyborczych, na terenie poiwiiartiu 

wane są przez zawierciański obwód OZN.

X ZEBRANIE WŁAŚCICIELI NIERUCHO­
MOŚCI. Dziś odbędzie się wehne zebranie wta- 
ścicieli nieruchomości w Zawierciu. Omawiane 
będą gprawy wyborów do Sejmu.

X SIEDZIBA OZN W ZAWIERCIU. Lokal 
Obcsu Zjednoczenia Narodowego .w Zawier­
ciu znajduje się przy ul. 3 Mij- 23. tel. 160. 
Lckal czynny jest od godziny 9 reno do gedz. 
10 wieczorem.

X DZISIEJSZE UROCZYSTOŚCI W ŻELI- 
SŁAWICACH. Wieś Żeiisławice ebehedzić bę­
dzie dzisiaj uroczyście obchód święta Chry­
stusa Króla, połączony z cbihc-dem Dnia O- 
szozędiności.

WIELKI WYBÓR ,

LAMPEK NA GROBY
oraz ŚWIEC

poleca najtaniej 48W
SKŁAD MATERIAŁÓW APTECZNYCH

Z. JACKOWSKI
Dąbrowa Górn., 3 Maja 6. Teł. 68-262.

knt, J^^LNY UBÓJ. Starostwo- powia-

strać w drodze kamo-iad-
^ąbki I®6Źn"®°a Abla Gerszonowicza z
,I=d»y Xó^'rWBą W wysokości 100 zł na nie-
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MODYriiTBA nu fu
Futej nosimy teraz jak najiwuęcej. 

Wysokie kołWerze sięgające nieraz do 
petowy twarzy różnią się zasadniczo od 
modnych lisów, układających się w pe­
lerynkę. Luźny płaszcz'ma mały płaski 
kołnierzyk i szerokie klapy. Na wielu 
rewiach podziwiało się welourowe ipłasz 
cae i kostiumy, zakończone zamiast kol 
mierzą .wysoko upiętymi kryzami z li­
sów, oraz szale z gronostajów. Ostatnim 
słowem mody futrzanej są pomysłowe 
aplikacje i lamówki -z futra. Wiele ko­
stiumów ma z przodu futrzane plastro- 
ny, przycięte guzami z odmiennego ma­
teriału, niekiedy naprzykład ozaęny ko­
stium ma plastrom z gronostajów i do 
tego dwa rzędy fokowych guzików. Nie 
kiedy przód z materiału ma szamerowa­
nie fuitrzane w kolorze odmiennym od 
calośc1 okrycia. Bardzo efektownie i 
ładnie „do f‘gury“ wygląda duża fu­
trzana kokarda w pasie albo dwa pom­
pony z puszystego futra przy szyi na 
zakończenie modnego niskiego stoją­
cego kołnierza. Tegoroczne futra, czy 
to foki, czy wydry, czy brajtszwance, 
ozy nawet puszyste lisy farbowane są 
na kolor browzo-wy. Karakuły nosi saę 
baz względu ma kolor. Najmilszym ka­
peluszem na zimę będą wszelakiego ro­
dzaju kcillpaczki, kapturki i stylizowane 
berety z futra lub przynajmniej przy­
brane futrem. Czarne płaszcze mają 
często całe rękawy z płaskiego futra. 
Takaż czapeczka i mufka stanowią ra­
zem piękną i wdzięczną całość. Mufki 
będą w tym roku duże, ozdobne i bar­
dziej niż do tej pory poimysłowe.

Kto chce wyglądać modnie, miech 
wyjnfe ze starego albumu fotografię 
prababki i uczyni wszystko, aby się do 
niej upodobnić. Wszystkie sukienki są 
obcisłe, przylegające do fgury, ręka­
wy mają zmarszczone u nasady, oza.sem 
bufiaste. W każdym bądź razie podnie­
sione. Ponieważ wraz z modą prababek 
rozicowiszćchm'ła się moda szydełko­
wych robótek, a zwłaszcza robótek na 
drutach, nosi się cale siukme i kostiu­
my dziane. Kolory rdzawe wyglądają 
w szydełkowym wykonaniu najładniej. 
Aczkolwiek moda me przewiduje kolo­
rów szarych, trudno chyba będzie się 
obejść bez m:ękkiej sukienki w kolorze 
nigdy .nie brudzącego się popiołu. Su­
kienka taka, skrojona do figury i o- 
tzdobiona czarnym lakierowym paskiem 
nadaje s:ę na przedpołudnie do pnaicy 
i nawet tna skromną wizytę. Rękawicz­
ki .nosi się zawsze pod kolor okrycia. 
Tylko latem można sobie pozwolić na 
ekstrawagancję pod tym względem. 
Kolorowa rękawiczka do futra wyglą­
da niesolidnie. Torebka zawsze .pod ko­
lor futra. Zimowe obuwie na ulicę jest 
eonajmniej dziwaczne, przypomina nie­
kiedy szczudła lub chińskie sandały, 
niekiedy ma się wrażenie, że to nie pan 
tofte, lecz koturny. Panie zagustowaly

w absurdalnie grubych podeszwach. 
Prawda, że takie obuwie jest dobre na 
ulicę i iw zupełności zastępuje nieeste-, 
tyczne boty. Ale taki bucik waży dużo 
w ęcej nieraz od botów. Przewidywane 
są pomimo to .nawet- wieczorowe san­
dałki na -.niesamowicie wysokiej po­
deszwie, składającej się z kilku warstw 
rozmaitego koloru.

Kobieta, która chce być ,,a la page“ 
powinna starać się imieć długie włosy 
i zaiszesyiwać je do góry w loki. Amery­

Program
UROCZYSTOŚCI KU CZCI KS. PRZEORA 
KORDECKIEGO TRANSMITUJĄ ROZGŁOŚ­
NIE POLSKIE Z IWANOWIC I SZCZYTNIK

W ndedźielę dnia 30 bm. wszystkie nagłoś­
nię Polskiego Radia transmitować będą .szereg 
uroczystości związanych z odsłonięciem pom­
nika wielkiego bohatera narodowego i obroń­
cy Jasnej Góry, księdza przeora Kordeckiego.

Transmisję poprzedzi o godz. 9.35 odczyt o 
ks. Kcrdecjam. Prelekcja wygłoszona zostanie 
w wisnowicach jako miejscu urodzenia -i chrztu 
.księdza Kordeckiego iw r. 1603. O godz. 9.45 
w miejscowym kościele parafialnym odbędzie 
się uroczysta msza św., którą celebrować bę­
dzie P.rymas Polski ks. kardynał dr August 
Hlond.

Druga część transmitowanej uroczystości 
odbędzie się w Szczytnikach, gdzie o godz. 
12.15 dokonane zostanie odsłonięcie pomnika 
księdja przeora Kordeckiego. W ramach tej 
samej uroczystości odbędzie się .przekazanie 
na FON sprzętu wojskowego, zakupionego dla

Groteskowy zatarg

Po moim trupie -- przejdzie pociąg towarowy
— woła burmistrz francuskiego miasteczka

O niezwykle oryginalnym sporze mię- 
■dizy zarządem małego miastecoka Triinó- 
te • Viotoire a towarzystwem kolei ele­
ktrycznych -w N.cai i jego groteskowych 
perypetiach donoszą z Marsylii:

Wspommaine towarzystwo już od dłuż 
szego -czasu walczy a. wielkimi trudno­
ściami fiinanisowym.i. Poczyniło ono w 
ciągu ostatnich lat poważne inwestycje, 
tworząc szereg nowych lin.j, łączących 
Nioeę z dalszymi ndcol.cami w nadziei, 
iż linie te będą cieszyły sdę debrą frek­
wencją turystów. Tymczasem nadzieje

WYKWINTNE MATERIAŁY NA UBRANIA i PŁASZCZE 
NA SEZON JESIENNO-ZIMOWY

w wielkim wyborze poleca:

JAN GARDAŚ
CHRZEŚCIJAŃSKI SKŁAD SUKNA FABRYK BIELSKICH 

SOSNOWIEC, ul. Warszawska 18-a. (obok kina Rialto) telef. 620-49. 
Obsługa fachowa! Ceny niskie!

kański styl urody „modemne1, wymaga 
jako uzupełnienia m;krcskcpijinego 
kapelusika na czubku głowy i przypię­
tego po staroświecku szpilkami. Nie­
kiedy t.ak:e małe cacko przywiązuje się 
wstążką, zawiązaną na kokardę pół 
brodą lub trochę naukos, koło ucha. 
Czasem przywiązuje się kapelusz pod 
karkiem z tyłu. Modny kapelusik .nosi 
się na bakier, co nadaje twarzy wyrazu 
ząlotnoścd.

Celine.

radiowy
armii polskiej z ofiar zebranych na ten cel 
przez obywateli powiatu kaliskiego.
PRZEMÓWIENIA CZŁONKÓW RZĄDU 
I GEN. SKWARCZYŃSKIEGO

NIEDZIELA 30 PAŹDZIERNIKA 1938 R.
6,15 „Surmy Saskie" 6.30 Oiłkiestra huty 

„Pokój" 7.10 , K-ult-uralne zadania kobiety 
pracującej na roli" — pogadanka 7.20 Kon­
cert poranny w wykonan/u Małej orkiestry, 

te okazały sdę zwodine, albowiem turyśc. 
niechętnie posługują się w tych okoli­
cach koleją elektryczną. Skorzystała, na 
tym jedynie ludność miejscowa, która 
jednak sama nie mogła zapewnić tym 
l.mdom ,pelłnej rentowności.

Wicbcc tego towarzystwo zmuszone 
było ostatnio zaiwdesić komunikację ma 
kilku Uniach, a m. in. również na Sin.i 
łączącej Nieee z miasteczkiem Trin.te- 
Vrótcire. Utrzymany został jedynie 
ruch towarowy, z którego korzysta 
miiejiscoiwa wytwórnia cementu. Lud-

P. R. 8.15 Audycja dła. w®j 8.45 Jtesec^,. 
-wusde okopowych przez zimę" — Pogadaal^ 
8.55 Muzyk? poranna — płyty 9.06 „Roboty 
cy rolni na Śląsku" — pogadanka 9 15 
ka z płyt 9.35 Transmisja z uroczystości od 
słonięcda pomnika ks. Augustyna. Kordecki^' 
11.00 Przemówienie wicepremiera ing j. 
Kwiatkowskiego 12.15 Uroczystość cdsłondęc^ 
pomnika ks. Kordeckiego, Część II 13 30 
zyka obiadowa 14.15 Przemówienie min. jen. 
Tadeusza Kasprzyckiego 14.40 „Co sły^ 
•na Śląsku?" 14.50 „Popołudnie śląskiego roi- 
mika" audycja słowno- - muzyczna 15.30 Amfy, 
cja dla wsi 16.30 Koncert -ro-zryy.Tikowy 19 jq 
„W niedziela pray żeleźniaku" — audycja ie 
gionałna 20.10 Wiadomości sportowe 20-20 
,Kalejdoskop" — koncert rozrywkowy 22.00 
„Wujaszek szuka pałszcza" Wesoła Syrena 
22.40 Muzyka lekka w wykonaniu Rozgłośni 
lwowskiej.

NA ŚWIĘTO UMARŁYCH
wielki wybói^

LAMPEK i ŚWIEC 
na groby 

firm chrześcijańskich 
po cenach konkurencyjnych poleca:

Perfumeria

„U R O O A“ 
właśc. Wacław Mendakiewicz 

Sosnowiec, Orla 14 teL 61-709.

mość miasteczka pozbaw .cna jęifynej 
wygodniej komuhkącji z Niceą, zapro­
testowała gwałtownie przeciw skasowa­
niu ruchu osobowego, a gdy to nie po 
skutkoiwiało, .burmistrz miasta oświad­
czył, że nie zgadza się na przejeżdżane 
wagonów towarowych przez ulice 
miasta.

Istotnie groźba ta została wytaana 
Pewnego pięknego dnia, gdy poc.< to­
warowy wyjeżdżał na teren miasta, na­
gle musiał sdę zatrzymać z powodu rśeo- 
czekiw.anej przeszkody. Oto na środku 
toru stał w pełnej gali sam pan bur­
mistrz w otoczeniu radnych miasta, a 
za ich plecami widniała potężna bariera 
wzniesiona w ciągu nocy przez miesz­
kańców. Mimo perswazji personelu (po­
ciągu, burmistrz nie uwolnił toru i o- 
św.adiczył ultymatywnie-, że barykada 
pozostanie dopóty, dopóki nie zastanie 
-wznowiony ruch osobowy.

Wiadomość o tym incydencie rozeta 
sdę po całej Riv.erze wywołując wszę­
dzie zrozumiałą wesołość. Obecnie 
wszyscy z ciekawością czekają ma zakon 
ozenie tego oryginalnego sporu.

Karty i Miłość
Adaptacja autoryzowana 

EUGENIUSZA BAŁUCKIEGO 
------ 41)

— Skąd ta pewność! — nachmurzył się Dra- 
szewśk. — Z takim samym skutkiem i ja mejgę po­
wiedz eć, że to pan jest w błędzie.

— Nie, bo j.a wiem, co teraz zajmuje Ryszarda. 
Ale niech mi pan wierzy, że tą są głupstwa! Pewne 
oprawy z ludźmi... w każdym razie n:e z tej sfery, 
w której się teraz obraca...

Draszewsk: zamyślił się.
— Czuję, że tu trzeba szukać kobiety — podjął 

po chwili. — Musi prowadzać inną grę, skoro go 
karty teraz nudzą i męczą. Będę bardzo wdzięczny, 
jeśli mnie pan pozna z osobami, które absobrują Ry- 
szarad albo wymieni przynajmmej ich nazwisko.

Ostoja-Iwicki czuł się jak człowiek przyciśnięty 
nagle do m uru, lecz w tym momencie w przeciwle­
głym kąc:e salonu rozległ się gwałtowny hałas, który 
go wyratował z bardzo kłopotliwej sytuacji i uiwol- 
pił od odpowiedzi.

De Loringue zerwał się z krzesła i ąpotniały, 
a a^tytrekami Be trzęsących się (policzkach krzyczał 

nieonla, żądając czterokiotnego podwyższenia stawki.
Weehlen-Bojemski nie zgadzał się.
— Po 00 ? Później pan będzie znów żałował, że 

tak wysoko grał — dowodził spokojnie. — N-:e trzeba 
s.ę hazardować tym bardziej, że do tej pory przegrał 
pan wszystkiego paręset złotych.

Lecz de Loringue‘a już nie można było przekonać.
— Pan mi musi ustąpić! Pan n:e może odmówić 

tej grzeczności, tej... tej usługi (przyjacielskiej!...
— Koniecznie pan chce? — zapytał niewzrufeze- 

n:e Wehlen-Bojegnski.
— Koniecznie! Koniecznie!.^
— Dobrze — ugodził się obojętnie gospodarz.
W następnym momencie jego suche wypiełę- 

gnpwane dłonie sięgnęły po karty, które mu partner 
rzucał krótkimi nerwowymi ruchami. N:'e zdążył pod­
nieść kart — do salonu .wkroczył sługa i .podał mu 
list -na tacy. Wehlen-Bojemśki otworzył go, przebiegł 
oczami zbladł wyraźnie.

— Przegrałem tę partię — oświadczył odsuwa­
jąc karty.

— Co to znaczy?... Co saę stało?... — wykrztusił 
de Loringue. Był śmieszmy i zarazem wściekły. Spoj­
rzał ze złością na arkusz pap'eru listowego, który 
jego ^partner trzymał ciągle w ręce, i powtórzył. — 
Go się stało?

— Noe. Muszę przerwać grę. Przeepraszam, bo 
zaraz wychodzę z domu.

Wehlen-Bojemski wstał, wetknął list do kiesze®, 
wyjął z portfelu Milka banknotów położył je v n®1' 
czeniu przed swoim przeciwnikiem.

— Oświadczam, że pan jest grubo nie -w pomząfi- 
ku! — uniósł sdę de Lor ngue. — Co to za positeP0* 
wainde? Co pan sobie myśli ?

— Proszę?... — wycedził przez zęby Wehl®1" 
Bojemski i ostro mu spojrzał w oczy. — P331 c^ce 
powiedzieć... ?!

Na k'łka ehiwil zaległa cisza.
Potem de Loringue zaczął prosić.
— Niech pan jeszcze zsotanie! No, dxcć na !*~ 

godzimkd!... Właśnie teraz... kiedy miałem pa™#
wygraną...

— Zapladłem! — przerwał stanowczo WeM®Q” 
Boijemski i zaraz dodał łagodniej: — Panie Augu®*5#’ 
zina pan doskonale prawidła gry i wie, że iest'£^ 

w zupełnym porządku. Sam żałuję niezmierni _ 
muszę dziś zrezygnować z partii tym bardaed, J 
iwyndk jest przesądzony z chwilą, gdy tylko usią­
dziemy do stołu. Ale okoFoarjości tak si§ Z^CIZ^)-' 
że muszę wyjść. — Zwrócił się do inżyniera i <-ł9M n 
IwicMego: — Mam nadzieję, że panowi e dotrzy®^ ■ 
towarzystwa mojemu miłemu partnerowi... .

— Dziękuję! Ja też nie mam czasu! —- w'ar ' 
de Loriingue, słoni! się wszystkm nieag'1’ 
i wściekły wybiegł z salonu. .

(C. i
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Rozkład jazdy
POCIĄGÓW OSOBOWYCH 

obowiązujmy o* 2 października 1958 K 
PRZYCHODZĄ DO SOSNOWCA; 
Warszawy: 251, 525 7.38 W.57 posp., 

’21i2o 22,30 M.te (»-).
, neblina: 1.08 H-27
l * • 8 35 r 10 04 r.
’ D&SUyc: 4.35 r., 10.04 r. (od 18JOI 
? «III kursuje tylko w dni świąteczne,), 

-ni (kursuje od 18.12 — 25.ni tytko w dn-i 
robocze), 6.08 r. 13.35 18.53 r. 20,55 

Zukowie: 6.55 9-07 12.28 14.27 17.16 20,22

' KS?! U 1S.« Ml 
&»w ?-2,i,2;59 IS’13 

. skarżyska: 21,36 M.t.
i! Szczakowej przez Kazimierz: 12.28 19.52 

Kazimierza- 7.31, 23.02
1 Katowic: 0.09 0.58 r. 5.20 5.47 6,13 6,42 Mtr 

f.51 Mte 7,15 7.49 8.29 posp., 8.58 9.40 10,15 
1<B5 r 12,39 13,24 14,08 15,00 r. 15.24 15.50 
ińOO 16.50 17,55 18.20 19.01 posp. 19.30, 
20’15 20/17 r, 21.27 22.55, 23,24 r.

ODCHODZĄ Z SOSNOWCA:

a c

do Warszawy: 0.11 0.46 6.52 Mte r., 8.30 posp, 
10,59 13,25 19.02 posp.

do Dęblina: 3.20 16.29
do Dąbrowy: 5.22 r., 7.34 r., 9.01
do Strzemieszyc; 10.17 15.27 r., 17.37 21,30 r. 
do Ząbkowic: 7.54 9.44 12.41 15.52 18.24 1942 

23,17 r
dc Olkusza: 20.00
d» Tunelu: 6 15 14.10 22.37
do Częstochowy: 5.49 7.15 15.«2 17.01 20.51
dc Radomie; 6.43 Mte
do Katowic: 1.10 2.32 4-34 (kursuje w mcdzie- 

;e r święta od 18X11 do 26.111) 5.03 (.kur. 
soje od 18 XII do 25JII-39, tylko w dra 
robocze), 5.32 6,10 7.40 8.21 9.10 9-35
1007 r. 11,28 11,58 poąp. 1230 13,00 13.35 
14.29 15.19 r. 15,47 16,56 17.18 18.14 1S 35 
19,42 20,23 20.59 21.22 posp. 21 37 Mt 22.14 
22,39 Mte r. 23,3.

4, Szczakowy przez Maczki i Kazim erz; 8 36 
paez Kazimierz 17.25

ćo Kaz-inierza: 15.05
do Maczek: 28.38

WYSTĘP SZKOLNEGO 1NSTY T-UTU REDUTY NA ZAMKU
Na aizmiku królewskim w Warszawie, na zaipr.o<szenie p. Marii Mościckiej, Szikotay instytut 
Reduty dał przedstawianie w obecności Pana Prezydenta Rzeczyipcspiitej, p. Prezydantoiwej' 
oraz członków Domu Cywilnego i Wojskowego. Została odegrana sztuka Jeżewskiej „'Le- 
genda o Piaście", Na zdjęciu Pan Prezydent w- gronie najmłodszych artystów Reduty, Na 

lewo stoi dyrektor szkolnego Inst. Reduty p. Osterwa.

„ARNOLD FIBIGER” — 
niech każdy pamie.tr

Przez lat 60 w cłnżtne kliekte 
KaHns, Szopena 9.

Jedyna Polska fabryka forte­
pianów i pianiu dopuszczane 
do udziału w Światowej Wy­
stawie w Nowym Jorku.
Skład Fabryczny Katowice

3 Maja 25 (róg ul. Słowackiego). Tel. 320-39

Kaprysy opinii
Amerykan.e Lub.ą statystykę. Pewien dzien- 

ias nowojorski obliczył w cyfrach popu- 
arordć rozmaitych osobistości w Ameryce ze 
naa pahtyazmego, literackiego i ertystycz- 

operając się na> liczbach reprodukowa- 
ajdfotografio ,w> prasie. Oto wyniki aa maj: 
prezydent Ro.osevelt, Shirley Tempie, kanclerz 
Hitler, marszałek Czaug-Kai-Szek, premier 
Daiadier, król Jerzy VI, generał Franco i Be­
nito Mussolini. W październiku gradacja po­
pularności wykazuje: prezydent Roceevełt, 
premier Chamberlain, premier Daiadier, mini­
ster Georges Bonnet, król Jerzy VI, Shirley 
Tempie, Howard Hughes, doktór Alesis Car- 
rei, generał Gamelim, kanclerz Hitler i Benito 
Mussolini.

KRÓLOWA ANGIELSKA W SZPITALU 
DZIECIĘCYM

Królowa Anglii Elżbieta prowadzi szeroką ak­
cję humanitarną wśród biednych 1 chorych 
dzieci angielskich. Ostatnio w towarzystwie 
króla odwiedziła jeden ze szpitali dziecięcych, 
w którym rozdała chorym małym pensjonariu­
szom wiele pcdir.rków. Na zdjęciu królowa Elż­

bieta w rozmowie z chorymi dziećmi.

OSTROŻNY
— Parnie Goldfaiber, pożyciz mć pan 

•fcesięć tysięcy złotych. Właśnie spodzie 
wam się apailku. Mój bogaty wu|j jest 

chory, jedna noga stoi już w gro 
we.
~ Nu , a c,o będą;®, jaik sdę wiuj dru- 

?? ■nogą ożeni ?

Lampki na groby 
zelatynowe-szklane, Palniki i Znicze 

»POLO“, Świece, Nalewanie 
lampek grobowych

, „SIŁ A“
sosnowiec, Hale Rozwoju.

u ,. Telefon 62-504. Hurt! 4395 Detal!

Baczność Panowie! 
Rewelacyjna nowość.

ŁYSYCH NIE BĘDZIE.
Radzimy zastosować zabiegi sy­

stemem Dr. med.

> J. SWITALSKIEJ
i w gabinecie racjonalnej kosmetyki
■j H. Chrabąszczewiczowej
fi Sosnowiec, Pierackiago 4. (Parter)
>8 Godz. przyjęć od 10-ej — 20-ej

Porady kosmetyezne bezpłatne.

%__________________ z

J DROBNE k

Różne

REKLAMA
jest dźwignią handlu.

NA CAŁE ZYCIE 
starczy zakupiona u nas 
nowoczesna maszyna do 
szycia, haftu, endlowa- 
nia, mereżkowania, ce­
rowania z wieloletnią 
gwarancją za Zł. 150.— 
gotówką lub na dogod­
ne spłaty. Żądajcie cen­
niki darmo! 4484

POLSKI
DOM HANDLOWY

Kraków, Zwierzyniecka 6. Wydr. 26.

FABRYKA WYROBÓW BETONOWYCH 
I PRACOWNIA

ARTYSTYCZNO - RZEŹBIARSKA 

„WIKTORIA” 
właścicielka: Wiktoria Urbańczyk

DĄBROWA GÓRNICZA:
ul. Narutowicza Nr. 41, tel. 68-436

POLECA:

POMNIKI I RZEŹBY ARTYSTYCZNE, 
oraz schody mozaikowe, posadzki, parapety 
okienne, rury kanalizacyjne, cembrowiny 
studzienne, słupy ogrodzeniowe, płyty 
chodnikowe, krawężniki, okładziny ścienne 
terrazzowe i t. p.
Pierwszorzędne materiały!

Solidne wykonanie!
Dogodne warunki płatności!

DYPLOMOWANA 
masażystka Anna Iwai- 
nowa powróciła z Ba­
śka Sosnowiec, ul Or­
la 16. 4810

B. Felczer
Szpitala św. Łazarza 
w Warszawie — H. Ru­
dziński przyjmuje w 
godzinach od 18 — 20. 
Dąbrowa Górnicza, ul. 
Kościuszki 2.

KUŹNIA 
pray ul. Dekerta 5 do 
wynajęcia. Wiadomość 
u dozorcy domu, 4838

Zakład 
pieczątkarski 
Lucjan Stybliński 
Sosnowiec ul. 3 Ma­
ja 30. tel. 61.700 

wykonuje — pieczątki, 
szyldy emaliowane itp.

LECZNICA 
PRZYCHODNIA 

„Pomoc" chorób skór­
nych i wenerycznych-—- 
Sosnowiec, 3-go Maja 
31.-_______________ IW

FRYZJER DAMSKI
Ferdynand ma zaszczyt 
zawiadomić Sz. Penie, 
że po powrocie z sezo­
nów, gdzie zdobył naj­
nowsze kreacje pracuje 
obecnie w firmie .Re­
ne" Sosnowiec, uł. 3-go 
Maja 30. Polecając się 
nadal Sz. Paniom, po- 
zostaję z powiązaniem 
Ferdynand. 4886

ZGINĄŁ
pies brązowy, obcięty 
ogon. Odprowadzić na­
groda. Kołakowski, So­
snowiec, Czysta 2.

4817

PODZIĘKOWANIE 
składam Firmie Focht 
man w Dąbrowie Górn. 
za solidne wykonanie 
pcmniik". na grobie śjp 
mojego Męża na omen 
tarzu w Sielcu. — 
Alberowia. 4907

Nr dz. Bd. 4617
ZARZĄD MIEJSKI W SOSNOWCU ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na wykonanie budynku murowanego na kolonie letnie dla dzieci w Bu­

kownie koło Olkusza,
Podkładki ofertowe tj plany i szczegółowy opis techniczny moż 

na otrzymać w Sekretariacie Wydziału Budownictwa Zarządu Miej­
skiego w godzinach urzędowych od dnia 3 listopada rb. za opłatą 5 zł 
za jedną podkładkę.

Oferty wraz z dołączonym kwitem na wpłacone w Kasie Miej­
skiej wisidiuim w wysokości 1000 zł należy składać w Biurze Głównym 
Zarządu Miejskiego pokój Nr 32 (Ratusz), w godzinach urzędowych d' 
dnia 12 listopada 1938 r. do godz. 12-ej, w zapieczętowanych koper­
tach, bez znaku firmy, z napisem: „Oferta do przetargu na wykona­
nie budynku kolonii letnich w Bukownie".

Roboty poiwjeraonezostaną za sumę ryczałtową. Nieprzekraczal­
ny termin wykonania budynku ustala się na dzień 20 czerw-.’ 1939 r 
Bliższych informacyj udziela Wydział Budownictwa Zarządu Miej-

Żastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta bez względu n» 
wysokość oferowanej kwoty oraz ewent. unieważnienie przetargu bez 
odszkodowania. , Prezydent Miasta J. KACZKOWSKI.
Sosnowiec, dnia 28 października 1938 r.

Zakłaif artyslytiBi-rzBźfiMi i tatairii i 
JANA ZAGÓRSKIEGO^ 
SOSNOWIEC, UL. ALEJA 8, TEL. 62-248

WYKONYWAi
pomniki, grobowce i wszelkie roboty bu­

dowlane z piaskowca, marmuru i granitu 

oraz sztucznych kamieni, roboty betonowe 

i^mozajkowe^bj^schod^^shr^^cigrodze- 

niowej^dren^tudzienne^^lyt^trotuarowe, 

postumenty, murowanie grobów i t. p.

Wykon anie solidne i dogodne warunki płatności

I

I

GABINET KOSMETYCZNY
„U R O D A”
WŁADYSŁAWY WNuKOWEJ

dyplom, kosmet.
Sosnowiec, 3-go Maja 15, teł. 62242.

NAJLEPIEJ WYPOSAŻONY I STALE UZUPEŁNIANY W NAJNO­
WSZE ZDOBYCZE Z DZIEDZINY TECHNIKI KOSMETYCZNEJ. — 
Zapobiega wszelkim defektom cery. — Pielęgnuje skóry łojotokowe, konserwuje, do­
skonali, odświeża urodę, przedłuża jej trwanie. — Usuwa zmarszczki, wągry, prosa- 
ki, piegi. — Masaże, kąpiele twarzy, natryski tlenowe, złuszczanie skóry najnowszym 
sposobem, — Elektryzacja, naświetlania lampami: „Perihel", „Pantahelion", ,.Vitalux“.

Trwałe przyciemnianie brwi j rzęs — Fryzowanie rzęs — Depilacja brwi
Pielęgnacja włosów Maąillage Porady i wskazówki.
NATURALNE OPALANIE SKÓRY ZA POMOCĄ PROMIENI LAMPY „PERICHEL" 

NAKŁADANIE SZTUCZNYCH TRWAŁYCH RZĘS j

pamie.tr
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DROBNE OGŁOSZENIA
KUPNO 

i SPRZEDAŻ

ŚWIECE
nagrobkowe, lampki, la. 
kiery rdzochronne po­
leca: „Columbia" —
Euzebiusz Maśląg. So­
snowiec, Hale Rio®w»- 
ju Hurt! Detal! 4430

Chryzantemy 
i świece 

najlepiej i najtaniej 
kupisz w ogrodnictwie 
St. Mrozińskiego 

Sosnowiec, 
Legionów 13

FARBY 
lakiery, nitropolitura, 
pokost, farby olejne do 
studiów j plakatowe — 
noleca: Fr. Pietranek, 
Sosnowiec, Prez. Mo­
ścickiego 15 (vis a vis 
kościoła). Tel. 63.070.

SPRZEDAM 
zaraz sypialnię nowo­
czesną, DąbrcwB’, Ban- 
durskiego 7, godz. od 
9—14. 4911

TAPCZANY
fotele klubowe, krzesła 
kozetki, materace, oraz 
przeróbki. Ceny kon-

warumki spłaty poleca 
zakład tapicerski F. 
Flak, Sosnowiec, Orla 
15, tel, 61269. 4342

MEBLE 
gotowe i na zamówie­
nia sypialnie, stołowe, 
gabinety, kombinowa­
ne szafy, saloniki, 
kuchnie poleca Pier- 

Zakład Ta

SAMOCHÓD 
„Dodge" ozterocylin- 
droiw-y, dobrze utrzyma 
ny, tanio za gotówkę 
do, sprzedania, .perfu­
meria" Katowice, Pił­
sudskiego 13, tel. 31536 

4S79

LINOLEUM
ceraty, chodnik, wycie, 
raczki, gzczotki, pędz­
le, meble koszykowe, 
łóżka połowę i art. go­
spodarstwa domowego 
poleca’:

Lucjau Stybliński
SOSNOWIEC, 3 Maja 
30, tel. 61700 Ceny ni-

J. Tomczyk, 
Sosnowiec, ul. 1-go 

Maja 14. Tel. 63-105.

TAPCZANY 
hygienjczue, otomany 
nowoczesne, fotele ka- 
ńadyjskie, leniwce. Klu 
bowe garnitury, ma­
terace, kozetki, siatki, 
wszelkie przeróbki, 
wykonanie solidne i 
gwarantowane. Ceny 
nskie, warunki do­
godne Przyjmuje się 
pożyczki i obligacje 
państwowe. Firma eg- 
stuje od 1910 roku.

OGŁOSZENIE
Wydział Powiatowy o 
głasza przetarg oferto­
wy na sprzedaż stare­
go samochodu osobo­
wego marki „Ford" — 
Reflektujący na kupno 
tego samochodu mogą 
go oglądać w godzinach 
od 8—15-ej po południu 
w miejscu jego garażo­
wania w Będzinie przy 
uh Okrzei 11. Termin 
składamia ofert upły­
wa w dniu 15,XI 1936 
r. o godzinie 12-ej w 
południe. Przewodniczą 
cy Wydziału Powiato­
wego: Starosta Powia­
towy J. Boxa, 4895

MIÓD
prawdziwy leczniczy 5 
kg 15 zł, dpserewy 12 
zł. Wysyła Katolicka 
Centrala Miodu. Tar­
nopol, Tarnowskiego 2 

4656

LOKALE

POKÓJ
umeblowany z utrzy-

Wytwórnia
MEBLI GIĘTYCH 

Piotr lWWAK 
Będzin, ul. Gzichowska 
22. Poleca fotele, póifo 
teliki, krzesła wiedeń­
skie różnych fasonów, 
stoliki, kwietniki, wie­
szak, etażerki, umy­
walki i t.p. oraz stoł ki 
pod radio. Oprawa o- 
brazów, portretów i 
ramy gotowe do obra­
zów i firanek. 4140

DWÓR ,,SIELCE“ 
ma do sprzedania oko­
ło 500 q. wyborowej 

marchwi jadalnej i pa­
stewnej oram około 500 
q. buraków pastew­
nych. Zgłoszenia: biu­
ro sprzedaży Gware­
ctwa „Hrabia Renard" 

4910

SPRZEDAŻ 
gwarantowanych żaró­
wek po cenie od 80 gr 
sztuka; do kupionych 
żarówek dodaje się bez 
płatnie prezent szkla­
ny. — Sosnowiec, 1-go 
Maja 28 w podwórzu, 
Majewski. 4893

SPRZEDAM
sklep spożywczy do­
brze zaprowadzony. — 
Powód — przejęcie 
większego przedsiębior 
stwa, Gotówka potrzeb 
na złotych 3000. Wia­
domość w Administi-a- 
cji.________ 4904

SPRZEDAM
20 morgów pod Mysz­
kowem, również czę­
ściowe, budynki nowe, 
duży sad, komunikacja 
pierwszorzędna^ Adres 
w Administracji, 4839

WAPNO
budowlane lasowane i 
w bryłach. I-go gatun­
ku, tłuste o dużej wy­
dajności. Wapienniki 
„BRYNICA" — Sosno­
wiec, ul. 3 Maja 5 — 
telefon 626.59. 2973

PRZENIESIONY
skup starego 
Do sprzedania 
sciwe, rury, 
sztanca, tokśir. 
rat do szwej sowi; ma 
i inne żelazo. Szlachta 
Będzin, Sielecka 
telef. 7.17-58,

Piotr Tomczyk
NorWOpO- 

Tel. 630-56 
składzie i

MEBLE 
stołowe, sypialnie, ku- 
chmóe, sztoki pojedyn­
cze. Nowoczesne oto­
many, tapczany, fotele 

wszelkie przerób­
ki. Warunki dogodne! 
Ceny konkurencyjne! 
Przyjmuje pożyczki i 
obligacje państrw.

TAŃSZE
od druiku jest powiele­
nie. Okólniki, zapro­
szenia, cenniki, dyplo­
my, katalogi ilustrowa­
ne, rysunki reklamowe, 
techniczne, plany i 
wszelkie inne piece z 

<zakresu grafiki rekla. 
mci wej. Najnowocześ­
niejsze aparaty, facho­
wa: obsługa. Ul. Mała­
chowskiego 5a. 4S98

NOWE MODELE
>a futra i płaszcze mę. 
skie, damskie pojęci: 
Zakład Kraiwiedki Teo. 
fila Trybulskiego, So­
snowiec, Orfa 15, tek 
612-69,

Wzrok jest zmęczony 
ponieważ pracowaliście przy złym oświetleniu, 
NALEŻY SIĘ WYSTRZEGAĆ:

nadmiernego wysiłku oczu, spowodowanego zbyt słabym 
oświetleniem.
silnych kontrastów, wynikających z nierównego oświetle­
nia
olśnienia, wywołanego blaskiem nieosłoniętej żarówki 

Chrońcie wzrok, stosując oświetlenie dostatecznie silne, do­
brze rozproszone.
Dobre oświetlenie daje więcej, mż kosztuje.
Bezpłatnych porad racjonalnego oświetlenia udziela Wydz-ał 

Propagandy tel. 6-11-54.
ELEKTROWNIA OKRĘGOWA

W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM, S. A.
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POTRZEBNY 
lokal sklepowy w śród 
mieścin Będzina. Wia­
domość: telefon 619-45 

4891

POSADY 
i PRACE

POKÓJ 
umeblowany, oddzielne 
wejście do wynajęcia. 
Sosnowiec, 3 Meja 5 c. 
m. 3._____________ 4906

INTELIGENTNA 
młoda, sympatyczna 
ślązaczha poszukuje 

parnia-. Oferty poste-re- 
sbante Tarnowskie Gó­
ry „Hanka". 4776

KONCESJONOWANE 
KURSY 

pisaróa na mriszynad 
czynne codziennie -

Sosnowiec, Hr.fe „iu 
woju". 46S(

POKÓJ
z kuchnią i wodą do 
wynajęcia. Dąbrowa 
Górnicza, Kołłątaja: 3 

4908

POSZUKUJĘ 
pracy na Flachrender 
maszynie od najstar­
szych do najnowszych 
systemów, fachowiec 
samodzielny. — Oferty 
składać: Łódź, ul. Lu- 
beckiego 25, M-aułioki 
Zygmunt. 4901

RUTYNOWANY 
nauczyciel udziela lek­
cji gry Ha. fortepianie. 
Sosnowiec, uh Reyman 
ta 29, B. Rudłcz, od 
godz. 18 — 20 4*»-

KANCELARIE 
przyjmują zapisy m 
Koncesjonowane Kursy 
kroju, szycia, mcdelo- 
wania i bśełiżniarsw 
Natalii Stypułkowskiej 
w Sosnowcu, ul Piłsud. 
skiego 14, telef. 62498, 
w Strzemieszycach w 
Związku Strzeleckim i 
w Dąbrowie Górniczej 
w Związku Legionistw 
Polskich przy ul. Sieo. 
■kiewiczB 10. Nauka od­
bywa się nowoczesnym 
systemem. Absolwe.tó 
otrzymują świadectwa 
prawne Opłata ratami.

4690

Dnia 6 listopada
wszyscy do urn wyborczych

KONCESJONOWANE 
Kursy Kroju,. Szycia 
Modelowania Floren; 
tyny Stypułforckiej 
Sosnowiec, PBsn&kś 
go 30, przyjmują Kę­
sy. Kończącym swu- 
-iecowa prawne. 1911

KINO „EDEN"
DZIŚ OSTATNI DZIEŃ!

Najsławniejsza para śpiewaków 
Jeanette Mac Donald, Nelson Eddy 

w filmie

WPISY
na kursy ,Praktyka 
Biurowa" Katowice — 
Młyńska 22 codziennie 
najdalej do 5 listopada

KONCESJONOWANE
Żeńskie Kursy kW1’ 
szycia, nuodelomi-ni*" 
wyiuczają szybką meA 
dą paryską M. Nc’s' 
kówny, Sosnowiec, Ma- 
łachnwskieeo 5-a> ’’

KRWAWE WALKI W PALESTYNIE 
Palestynie trwają krwawe wałki między 

mi. - Nu zdjęciu jeńcy arabscy pod eskortą ż<
wojskami brytyjskimi 
żołnierzy brytyjskich

a powstańcami ąrab- 
na ulicach Jerozolimy.

ZŁOTOWŁOSA
Dla uniknięcia natłoku i dania możno*'' 
oglądania filmu wszystkim rozpoczynamy 
seanse I o godz. 15,30, II o godz. 17pv.

III o godz. 19,30 i IV o godz. 21 JO- 
'W niedzielę I seans o godz. 13J0-

KINO 
w

DZIŚ! Wielki film wielkiego autora MARKA TWAINA

PRZYGODY
TOMKA SAWYERA

piękny film KOLOROWY,
który tętni życiem, barwą i plastyką zdarzeń

Pocz. o godz. 17.30 w niedzielę o g. 15.30

KINO-TEATR Film polski w-g powieści T. Dołęgi-Mostowicza
Ainu-ii-Hin ™ |

„WM" Ostatnia Brygada
L. hiSreinkOWSki Dramat trzech kobiet, .

które walczyły o miłość jednego mężczyz^"’
w roi. gł. Ę. Barszczewska, Zbyszko Sawan, Lidia 
K. Junosza Stępowski, Gorczyńska, St. Sielańaki i Jur-P*c“

Początek pierwszego seansu o g-ndz. 2.30 —

Wiersz milimetrowy jednołamowy: aa 1-ej stronie, względnie przed tekstem 1 zŁ; w tek­
ście 60 gr.; za tekstem 45 gr. Ogłoszenia drobne do 20 wyrazów 10 gr. za wyraz, ogłosze­
nia drobne zawierające ponad 20 wyrazów 20 gr. za każdy wyraz. Szerokość szpalt 70 tum: 
w niedzielę i święta 25% drożej. Układ tabelaryczny 25“/e drożej. Numery dowodowe płatne. 
Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca Administracja nie odpowiada.

S SERYJNE DROBNE OGŁOSZENI*-
Po 10 wyrazów w każdem tosztuJA-

30 drobnych ogL 20

120 drobnych ogŁ 15^0 a-
10 drobnych ogi. 7-°° "

5 drobnych ogL * •. po 5 5-
Za każdy wyraz dodatkowy. dopiaca

----------------------------------------------------------------------------------------- ——--------------------------------------------■■■■ ............
BĘDZIN, ulica Małachowskiego 1 — DĄBROWA, Sobieskiego, róg 3 Maja, tel.68.302, p. J. Góralski. GRODZIEC, Kiosk P |isV 
WOJKOWICE KOM, kiosk p. Jaśkowskiego. ŁAZY, Wł, Jaworski. UIKUSZ, Rynek, kiosk p. Kordaszewskiego. STRZEMIĘ6"1 „stef- 
garnia W. Bagińskiej. ZAWIERCIE, 3 Maja 29. ZĄBKOWICE, kiosk p Krupy. ŻARKI, Fr. Cacoń. MYSZKÓW, kiosk St. J3” 

ULICA, Rynek, Jaworski — CZELADŹ, Wieczorkowa, Staszica 27. — KAZ1M1ERZ-PORĄBKA, ul. Wiejska 13, Leon
X£DAJŁTO£ NA.CZ. STEFAN ARNOLD. '-/pKUK „KURIERA ZACttUDNLEGU" W SUSNOWMj. CIA^UUSKIEGU *, REDAKTOR ODE. HENRYK-


